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4 bm . wyjechała do Zw iązku R a 
dzieckiego na 3-tygodniowy pobyt 
wycieczka aktywu robotniczego Zwiąż  
ku M łodzieży Polskiej W  skład wy
cieczki, której kierownikiem  jest se
kretarz ZG  ZM P  —  Tadeusz Wegner 
—  wchodzi 18 aktywistów ZM P  z ca
łego k raju . W  czasie swego pobytu w  
ZSR R  aktywiści ZM P  zapoznają się z 
życiem i pracą młodzieży radzieckiej 
oraz z doświadczeniami leninowsko- 
stalinowskiego Kom som ołu, przodu
jącego w  świecie związku młodzieży.
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Delegacja KC PZPR złożyła sprawozdanie
z obrad XIX Zjazdu 

KomuniSfyCZ„ej Partii Związku Radzieckiego
W A R S Z A W A  (PA P ). _  „NIECH ŻYJE W IE L K A  PA R 

T IA  L E N IN A  —  S T A L IN A 11 —  to hasło widniało nad prezy
dium narady, na której delegacja KC PZPR  na X IX  Zjazd 
K P ZR  złożyła w  dniu- 4 bm. sprawozdanie z tych historycznych 
obrad. Przybyli na naradę aktywiści Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej —  wśród nich, członkowie KC PZPR, pra
cownicy KC, aktyw organizacji warszawskiej, sekretarze Ko
mitetów Wojewódzkich, kierowniczy aktyw wojewódzki oraz 
sekretarze Komitetów Powiatowych —  szczelnie wypełnili 
wielką halę sportową na Placu Mirowskim.

rodami Związku R a d z ie c k ie g o '' 
Otworzył naradę przewodniczący 

KC PZPR  na X IX  Zjazd

Gdy w  prezydium zajm ują m iej
sca przewodniczący KC P Z P R  P re 
zydent Bolesław Bierut 1 członkowie 
Biura Politycznego KC PZPR , zry
w ają się gorące, długo nie milknące 
owacje. Zgromadzeni stojąc długo 
skandują: „B ierut — Bierut".

N iech ży je wódz i nauczyciel mas 
pracujących całego świata — wielki 
Stalin", „N iech ży je  wieczna przy
jaźń i sojusz narodu polskiego z na-

Wspaniałymi
osiągnięciami w pracy
witają naredy radzieck e 
XXXV rocznicę 
W  e l k i e *  S i c i a l :  s t y c z n e j  
Rewo ucji P .źilzie rn ik o A e j

W  atmosferze radości I dumy z 
osiągniętych sukcesów w ita ją narody 
radzieckie X X X V  rocznicę W ielk ie j 
Socjalistycznej Rewolucji rażdzlcrni- 
kowej.

Stolica Związku Radzieckiego —  
Moskwa, stolice republik związko
wych oraz miasta i wsie przybierają 
odświętną szatę. Z całego kraju na
pływają meldunki o przedtermino 
wym wykonaniu zadań produkcyj
nych przez załogi fabryk i hut, przez 
górników, pracowników przemysłu 
naftowego, kolejarzy, kolchożnikow.

W pierwszych szeregach współza
wodnictwa kroczą robotnicy Moskwy 
I Leningradu. Robotnicy fabryki 
pomp w Moskwie produkują już na 
poczet grudnia. Dziesiątki msszyn 
ponad plan wyprodukowały dla ucz
czenia rocznicy Rewolucji Paździer
nikowej zakłady „Krasnaja Pre- 
snia". O przeszło 30.000 m wzrosła 
w październiku przeciętna produkcja 
tkanin w ciągu doby w porównaniu 
z wrześniem, w wielkich zakładach 
włókienniczych w Orechowie pod 
Moskwą. Wielkimi sukcesami witaja 
święto październ ikow e masy pracu
jące Ukrainy. Około 900 stachanow
ców zakładów „Bolszewik w Kijo
wie wykonało już dla uczczenia 
ogó lnonarodow ego święta swe roczne 
plany. W  stoczni k ijow sk ic i odbvlo  
się przedterminowe wodowanie kom
fo r tow ego  pasażerskiego spalinowca 
rzecznego — „Taras Szewczenko

Ogromnego rozmachu nabrało 
współzawodnictwo październikowe w 
zakładach przemysłowych Estońskiej 
SRR. Robotnicy wielkiego kombina
tu budowy maszyn w Tallinie z du
mą zameldowali o wykonaniu planu 
rocznego

Ehlers p r z e k a ż  pism)
Dlcokmannn
fra k c c m  p a rla m e n ta rn a

B E R L IN  (P A P ) .  —  W edu,g do
niesień zachodnio-niemieckiej agen
cji prasowej D PA, przewodniczący 
Bundestagu dr EhJers przekazał 
pismo przewodniczącego Izby Ludo
w ej N RD  Dieckmanna frakcjom  
parlamentarnym.

Jak wiadomo, p rz e w o d n ic z ą c y  I z 
by L u d o w e j  NRD  Johannes Dieck- 
m a n n  w p iśm ie  s w y m  p ro p o n u je  
W y s ia n ie  p rz e z  Bundestag d e le g a c ji  
do B e r lin a  d ’a  p o d jęc ia  w sp ó ln y c h  

rozmów z Prz<-dstawiciclanii Izby 
Ludowej.

Przemówienie Przewodniczącego KC PZPR
Prezydenta Bolesława Bierufc
p t. » 0  historycznym znaczeniu pracy Józe fa Stalin?
»Ekonomiczne problemy socjalizmu w ZSRR« 

i X I X  Zjazdu K P Z R «
w y g ł o s z o n o  w  d n i a  4 b m .  n a  n a r a d z ' e  e k f y w a  P Z P R

w Warszawie
Towarzysze!

delegacji * - ~
K PZR  przewodniczący r & r n  
Prezydent Bolesław Bierut, który 
wygłosił następnie przemówienie o 
historycznym znaczeniu pracy Józefa 
Stalina „Ekonomiczne problemy so
c j a l i z m u  w ZSRR" i X IX  Zjazdu 
KPZR . (Tekst przemówienia poda
jem y na str. 3).

Po przemówieniu zebrr.ni długo 
manifestują, skandując: „Stalin — 
Stalin", „Stalin —  B ieru l“ .

Z kolei referaty sprawozdawcze 
wygłosili: członkowie delegacji K C  i 
PZPR  na X IX  Zjazd K P Z R  — se
kretarze KC  P Z P R — Edward Ochab: 
pt. „W ykorzystać nauki X IX  Zjazdu 
K P Z R  dla podniesienia politycznej 
i organizacyjnej pracy Partii" 
i Franciszek Mazur pt. „Gospodarcze 
zagadnienia X IX  Zjazdu K P Z R  i 
ich znaczenie dla Polski". Wszystkie 
przemówienia w ielokrotn ie przerywa 
no długotrwałym i serdecznymi owa
cjam i na cześć Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego i je j wodza,

chorążego obozu pokoju w ielk iego 
Stalina. Gorąco manifestowano na 
cześć Polskiej Zjednoczor.ej Partii 
Robotniczej i je j przewodniczącego 
Prezydenta Bolesława Bieruta.

Zgromadzony aktyw  Polskiej Z jed
noczonej Tartii Robotniczej wyrażał 
w ten sposób swą niezłomną wolę 
wykorzystania W pełni w codziennej 
pracy genialnych wskazań w ielk iego 
Zjazdu Partii Lenina — Stalina, któ
ra przewodzi klasie robotniczej ca
łego świata w  je j walce o pokój 
między narodami i zwycięstwo sił 
postępu. ^

Następnie odczytana została wśród 
gorących oklasków uchwała sekre
tariatu K C  P Z P R  w  spraw ie studio
wania podstawowych m ateriałów 
X IX  Zjazdu K P Z R  oraz pracy towa
rzysza Stalina „Ekonomiczne pro
blemy socjalizmu w ZSRR". (Tekst 
uchwały podajemy n iżej).

Odśpiewaniem „M iędzynarodówki" 
zakończono zgromadzenie.

Lubelskie Zakłady Papy
w y k o n a li  już p!an roczny

Dnia 3 listopada o godzinie 13-tej 
załoga Lubelskich Zakładów Papy 
wykonała plan roczny. L Z P  obecnie 
produkuje już na poczet roku 1953. 
Do przedterminowego wykonania za
dań w dużej mierze przyczyniła się 
realizacja zobowiązań na cześć w y
borów i X IX  Zjazdu Komunistycznej I 
Partu Związku Radzieckiego. ‘

P ierwszym  i najważniejszym  za
daniem organizacji partyjnej po 
ukończeniu kampanii wyborczej 
jest przyswojenie wszystkim człon 
kom partii, a poprzez nich naj
szerszym masom pracującym o l
brzym iego dorobku ideologicznego, 
jaki zaw ierają historyczne obrady 
X IX  Zjazdu Komunistycznej Par
tii Związku Radzieckiego.

Celem dzisiejszego zebrania na
szego aktywu partyjnego jest omó
wienie tego zadania. Delegacja na
szej partii, uczestnicząca w  X IX  
Zjeżdzie pragnie przy tym  nieco 
obszerniej niż to była w  stanie u- 
czynić natychmiast po powrocie ze 
Zjazdu, przedstawić towarzyszom 
najważniejsze problemy, które by
ły przedmiotem obrad tego Z jaz
du. W  chwili obecnej istnieją już 
liczne wydawnictwa w  języku pol
skim, zaw ierające wszystkie doku
menty X IX  Zjazdu, jego uchwały 
i najbardziej charakterystyczne 
w ypow iedzi w  dyskusji zjazdowej, 
co ułatwia gruntowne i wszech
stronne zapoznanie się z materia
łami zjazdowym i. Na czoło wszy
stkich tych dokumentów— jako ich 
podstawa ideologiczna —  wysuwa 
się, oczywiście, nowa prcca teore
tyczna towarzysza Stalina pt. 
„Ekonomiczne problem y socjaliz
mu w  ZSR R ", opublikowana w  
przeddzień Zjazdu i związana nie
rozerwalnie z całokształtem treści 
jego obrad. Z genialną prostotą i 
jar-nością w  tym doniosłym, epo

kowym  dziele towarzysza Stalina 
ujęte zostały .najistotniejsze spra

wy, które nurtują w  chw ili dzi

siejszej świat, określają jego sy

tuację gospodarczą i  polityczną 
oraz ukazują perspektywy je j dal
szego rozwoju. Gruntowne zazna-

U c h w a ła  S e k re ta r ia tu  K C  P Z P R
w sprawie studiowania podstawowych materiałów XIX Zjazdu KPZR

oraz pracy towarzysza Stalina 
nElionomiczne problemy socjalizmu w ZSRR«

Zjazdu K P Z R  1 genialnej pracy towarzysza Stalina 
„Ekonomiczne problemy socjalizmu w  ZSRR".

W  tym  celu Kom itety W ojewódzkie i Powiatowe 
(M iejskie, Dzielnicowe) winny:

a ) w  aparacie partyjnym  zorganizować studiowa
nie podstawowych dokumentów X IX  Zjazdu przez 
wszystkich pracowników, przeprowadzać co tydzień 
seminaria, zabezpieczyć systematyczną konsultację
1 kontrolę przyswojenia materiału, przeprowadzić 
W ciągu 2 miesięcy w W arszaw ie 10-dniowe semina
ria dla sekretarzy R P  i KM ,

b) we wszystkich szkołach partyjnych przeznaczyć
2 tygodnie na przestudiowanie podstawowych mate
riałów Zjazdu,

W  celu przyswojenia aktyw ow i i wszystkim człon
kom partii ogromnego dorobku X IX  Zjazdu K P ZR  
oraz genialnej pracy towarzysza Stalina — w  celu 
spopularyzowania w najszerszych masach społeczeń
stwa polskiego znaczenia X IX  Zjazdu K P Z R  dla 
walki narodu polskiego o pokój i zwycięskie budow
nictwo socjalizmu — KC P Z P R  zaleca wsz.ystkim 
orgariizacjom partyjnym  jako zadanie szczególnej 
wagi niezwłoczne podjęcie w tej sprawie szerokiej 
akcji w myśl wskazań zawartych w  niniejszej 
uchwale.

Epokowa praca towarzysza Stalina i materiały 
X IX  Zjazdu K PZR  w  całej pełni uwydatniają histo
ryczne, o światowej doniosłości osiągnięcia i zw y
cięstwa partii Lenina-Stalina. T e  historycznej wagi 
dokumenty odzw ierciedlają potężny rozwój gospo
darki i kultury narodów radzieckich oraz nieprzer
wany wzrost sił państwa radz.ieckiego, wkraczającego 
w  nowy, wspaniały .etap budownictwa komunizmu. 
Obrady Zjazdu uwypukliły równocześnie z całą ja 
skrawością pogłębiający się kryzys systemu kapita
listycznego i odsłoniły podstawowe prawo ekono
miczne kapitalizmu.

Genialna praca towarzysza Stalina i dokumenty 
X IX  Zjazdu K P Z R  stanowią drogowskaz dla naszej 
partii, polskiej klasy robotniczej i całego naszego 
narodu w  walce o pokój .i budownictwo Polski so
cjalistycznej Głęboka analiza sił i tendencji rozwoju 
na arenie międzynarodowej dana przez towarzysza 
Stalina i omówiona na X IX  Zjeżdzie wytycza jasną 
perspektywę walki o pokój, demokrację i socjalizm, 
stanowi potężny bodziec dla wzmożenia aktywności, 
ofiarności i bojowości mas pracujących i ich odda
nia w ielk iej sprawie pokoju 1 socjalizmu.

Dokumenty X IX  Zjazdu K P ZR  podnoszą rolę par
tii marksistowsko-leninowskiej jako siły przewod
niej narodu, rozszerzają zadania, prawa i obowiązki 
wszystkich członków partii.

Studiowanie materiałów X IX  Zjazdu K P Z R  i pra
cy towarzysza Stalina, przyswojenie sobie zawartego 
w nich bogactwa ideowego przez wszystkich człon
ków naszej partii i najszersze masy pracujące, sta
nie się cennym wkładem do wychowania ideologicz
nego i politycznego, uzbroi naszą partię, polską kla
tę robotniczą i cały nasz naród w  jeszcze ostrzejszy 
oręż dla dalszej, wzmożonej walki o pokój m iędzy 
narodami, o postęp, o Polskę socjalistyczną.

Sekretariat KC poleca w  ciągu miesiąca listopada 
i srrudnia br zorganizować na szeroką skalę studio
wanie i popularyzowanie historycznych uchwał X IX

c) we wszystkich miastach i powiatach zorganizo
wać odczyt dla aktywu miejskiego, powiatowego na 
tem at: „Znaczenie X IX  Zjazdu K P Z R  dla walki na
rodu polskiego o pokój i socjalizm",

d) przeszkolić prelegentów i przeprowadzić w  mia
stach otwarto zebrania podstawowych organizacji 
partyjnych, a na wsi zebrania członków partii i akty
wu bezpartyjnego w  gminie z referatem : „Znaczenie 
X IX  Zjazdu K PZR  dla walki narodu polskiego o po
kój i socjalizm ",

e ) w  Miesiącu Przyjaźn i Polsko - Radzieckiej w  po
rozumieniu z T P P R  i T W P  zorganizować publiczne 
odczyty w miastach powiatowych i wydzielonych; w 
miastach wojewódzkich i wydzielonych na bazie 
ośrodków szkolenia partyjnego przeprowadzić cykle 
odczytów na temat pracy towarzysza Stalina. Podob
ne cykle odczytów przeprowadzić na wszystkich w yż
szych uczelniach,

f )  na zebraniach kom itetów i aktywu Frontu N a 
rodowego przewidzieć wystąpienie członków partii na 
temat znaczenia X IX  Zjazdu i przemówienia tow a
rzysza Stalina dla walki o pokój, demokrację i so
cjalizm.

Sekretariat KC  poleca:
a ) w łączyć podstawowe materiały X IX  Zjazdu do 

programów szkolenia partyjnego wszystkich stopni;
b) systematycznie omawiać w prasie pracę tow a

rzysza Stalina i materiały X IX  Zjazdu K PZR ;
c ) zorganizować na łamach prasy wymianę do

świadczeń w zakresie form studiowania materiałów 
X IX  Zjazdu;

d) zorganizować we wszystkich ośrodkach szkole* 
nia partyjnego wystawy poświęcone X IX  Zjazdowi 
i codzienne konsultacje dla studiujących te m ateriały;

e ) zainicjować cykl wykładów o wynikach X IX  
Zjazdu przez „Wszechnice Radiowa".

jom ierJe się z głęboką treścią te
go dokumentu stenowi nieodzow
ny warunek praw idłowej orien
tacji w najważniejszych zagadnie
niach dzisiejszej polityki św iato
wej.

(C iąg  dalszy na str. 3)

Zapowiedziany na dzień 
dzisiejszy artykuł Przewod
niczącego K C  P ZP R  towa
rzysza Bolesława Bieruta 
„Socjalizm —  to postęp i roz
kw it" zamieścimy w  nume
rze jutrzejszym.

Na str. 1 i 3 publikuje
my przemówienie towarzy
sza Bieruta wygłoszone dnia 
4.XI. 1952 r. w  Warszawie.

N ik t, komu dro ji  jesl pokój
nie może odmówić 
poparcia propozycji ZSRR 
w sprawie Korei 
ośw iadczył m in. S k rze sze w s k i 
w K o m i s ; !  Politycznej 
Zgromadzenia NZ

W  toku dyskusji nad kwestią ko
reańską w K om is ji Po litycznej Żyra  
madzenia Ogólnego Narodów  Z  jed 
noczonych zabrał g\os w dniu 1 l i 
stopada przewodniczący delegacji 
polskiej —  m inister Skrzeszewski.

Min. Skrzeszewski poddał druzgo
cącej krytyce ,.argumenty” Acneso- 
na, który usiłował, przy pomocy 
przekręcania faktów i zniekształca
nia historii, uspraw iedliw ić agre
sywną politykę Stanów Zjednoczo
nych w  K ore i oraz negatywne sta
nowisko dowództwa am erykańskiego 
w  rokowaniach rozejmowych.

Strategiczne plany rządu U SA —  
podkreślił min. Skrzeszewski —  nie 
przew idyw ały pokojowego zjedno
czenia K o ie i. Potw ierdza to opubli
kowana w  „N ew  York Tim es" z 
dnia 30 października br. wypow iedź 
dowódcy wojsk amerykańskich w  
Korei gen. van Fleeta, który tak 
formułuje amerykańskie zamiary w 
K orei:

„Potrzebne nam jest zwycięstwo 
militarne. Musimy pokonać armie 
chińskie w polu. Korea jest kluczem 
do A zji. Pobicie te j armii jest jed y 
ną drogą do odzyskania naszego pre 
stiżu. Jeśli będzie to dla nas ko
nieczne —  musimy być przygotowa
ni do uderzenia na bazy lotnicze w 
Mandżurii".

Min. Skrzeszewski stw ierdził na
stępnie, że Organizacja Narodów 
Zjednoczonych miała być użyta jaka 
dogodny instrument dla akcji ame
rykańskiej przeciwko Korei i Chiń
skiej Republice Ludowej. Od same
go początku wybuchu wojny w  K o 
rei USA stosowały taktykę staw ia
nia ONZ wobec faktów dokonanych. 
Tzw. dowództwo narodów zjedno
czonych nad wojskami w  Korei 
było i pozostało fikcją. Przez cały 
okres w ojny Stany Zjednoczo- 
czone działały i działają na w ła
sną rękę, realizując wyłącznie ccle 
swojej polityki i zmuszając do coras 
większej uległości tych, których 
wciągnęli do agresywnej wojny. ONZ 
wchodziła w  rachubę tylko wtedy 
gdy potrzebne były Stanom Zjedno
czonym rezolucje, które mogłyby 
wprowadzić w  błąd opinię publicz
ną.

Dalszą część swego przemówienia 
min. Skrzeszewski poświęcił barba
rzyńskim metodom, jakie stosują . 
Imperialiści amerykańscy w  w ojn i“  
koreańskiej. Przechodząc do zagad
nienia rokowań rozejmowych min 
Skrzeszewski omówił poszczególna 
etapy rokowań, podkreślając, że ty l
ko w yjątkow ej cierpliwości ze stro
ny koreańsko-chińskiej należy przy
pisać fakt uzgodnienia porządku 
dziennego i kontynuowania rozmów. 

■-„ ,< Ciąg dalszy na str. 2 )
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»Władze polskie, udzielając w pełni praw i przywilejów dla 
normalnej działalności dyplomatyczne;, nie mogą się zgodzić, 
by prawa te i przywileje były nadużywane na szkodę Polskiej

Rzeczypospolitej Ludowej

Mota polska do Jugosławii
W A R S Z A W A  (P A P ). —  W  odpowiedzi na notę M inisterstwa Spraw 

Zagranicznych z dnia 15.X br. demaskującą kłam liwe i oszczercze insy
nuacje o rzekomym naruszaniu przez władze polskie p rzyw ile jów  dy
plomatycznych Ambasady FLRJ w Warszawie, Ambasada ta skierowała 
ponownie dnia 21 października br. do Ministerstwa Spraw Zagranicz
nych prowokacyjną notę, zaw ierającą dalsze insynuacje i wyrażającą 
niezadowolenie Ambasady FLRJ z odpowiedzi M inisterstwa.

W  związku z tym Ministerstwo Spraw Zagranicznych dnia 4 listo
pada br. przesłało Ambasadzie FLRJ w  W arszawie notę treści następu
jącej:

Ministerstwo Spraw Zagran ica  
nych oświadcza —  w  związku z 
ro tą  Ambasady Federacyjnej Ludo
w ej Republiki Jugosławii w  W ar
szawie z dnia 24 X.1952 roku, że nie 
przyjm ie do wiadomości w yw odów  
Ambasady, tak ze względu na ich 
•treść jak i na prowokacyjną formę, 
którą przedstawiciele w ładz FLRJ 
wprowadzają od dawna do stosun
ków  m iędzypaństwowych. M inister
stwo Spraw Zagranicznych uważa, 
że Ambasada utraciła wszelki tytuł 
do zabierania głosu \v sprawach do
tyczących kurtuazji m iędzynarodo
wej.

>  W  dniu 3 bm, na cmentarzu 
wojskowym  na Powązkach odbył się 
pogrzeb wybitnego hajUouiaarza i 
satyryka —  Benedykta Hertza.

N a pogrzeb przybyli premier Jó- 
zo f Cyrankiewicz oraz minister Kul
tury i Sztuki —  Stefan D„bewski. 
Prem ier Cyrankiewicz udekorował 
trumnę odznaczonego pośmiertnie 
zasłużonego twórcy, „»rzyżem  K o
mandorskim Orderu Odrodzenia P o l
ski.

>  Francuskie władze kolonialne 
zaostrzają terror w  Tunisie.

Policja  organizuje nawet łapanki 
dzieci szkolnych. Codziennie w go
dzinach zakończenia nauki w szko
łach samochody policyjne krążą po 
ulicach miasta. SI października, w  
dzielnicach Bab Sonika i Halfoouine, 
policją zatrzym ała 700 dzieei, z 
których 300 odesłano do ohozu kon- 
centrącyjnego w  Mohamedia.

. W obec bezspornych faktów  dema 
skujących szpiegowskie praktyki 
Ambasady FLRJ, ucieka się ona do 
gołosłownych zaprzeczeń, do nowych 
insynuacji pod adresem władz pol
skich, zgodnie ze zwyczajam i szero
ko stosowanymi przez w ładze FLRJ. 
W  ten sposób Ambasada usiłuje 
wykręcić się od odpowiedzialności 
za systematyczne gwałcenie norm 
działalności dyplom atycznej i nadu
żyw acie  p rzyw ile jów  dyplom atycz
nych. W ykręty  te jednak nie prze
konają nikogo.

Szpiegowska działalność licznych 
pracowników Ambasady została w 
swoim  ezasie wyczerpująco naśw ie
tlona i udowodniona w  procesie ju 
gosłowiańskiego szpiega Petrovica 
oraz w  notach M inisterstwa Spraw 
Zagranicznych i nie wym aga uzu
pełnień.

Jeśli chodzi o szpiegowską działał 
nbść pracownika Ambasady Papića 
Radovana to m inisterstwo stwierdza, 
Że Ambasada —  nie będąc w  stanie 
zaprzeczyć faktom  —  zasłania się 
jedynie obłudnym argumentem, że 
fakty te zostały przez władze pol
skie ujawnione dopiero po roku od 
czasu popełnienia przestępstw przez 
Papića.

M ini iterstwo stwierdza, że działal
ność szpiegowska nie przestaje być 
przestępstwem niezależnie od chwili 
ujawnienia je j. Chwila zaś, którą 
Władze śledcze uważają za stosowną 
do ujawnienia faktów  przestępstwa, 
zależy od postępów śledztwa.

M inisterstwo nie uznaje za potrzeb 
ne ponownego wyliczania długiej 
listy faktów  brutalnego łamania 
praw  i p rzyw ile jów  Ambasady P R L  
W Belgradzie. T e  udowodnione fak
ty były przedmiotem licznych pro
testów w ła d i polskich w  w ielu no

tach do władz jugosłowiańskich, jak  
np. m iędzy inym i:

Nota Ministerstwa Spraw Zagra
nicznych nr 4i. j, —  0862/10/49, 

nota Ministerstwa Spraw Zagra
nicznych nr di. j, —  0362/16/49, 

nota Ambasady P R L  W Belgra
dzie nr 0812/60, —  

nota Ambasady P R L  -w Belgra
dzie nr 0812/61.

Fakty te oraz noty są dobrze zna
ne opinii publicznej, jak też i A m 
basadzie FLRJ. Jeśli zatem nota 
Ambasady tw ierdzi, że M inisterstwo 
Spraw Zagranicznych nie podało 
żadnych dowodów niedopuszczalne
go .traktowania i stosowani-) policvj 
nych metod wobec Ambasady P R L  
w Belgradzie — to najeży rekornen* 
do-wać Ambasadzie FLRJ ponowne 
zapoznanie się z tym i notami, 

Zaprzeczanie tym powszechnie 
znanym faktom świadezy najlepiej o 
wartości argumentów Ambasady 
FLRJ.

M inisterstw^ nie dziw i się, że 
Ambasada FLRJ nie jest zadowolo
na — jak twierdzi w  swej nocie — 
z odpowiedzi udzielonej przez M i
nisterstwo, ponieważ zdemaskowa
nie nowych faktów nadużywania 
p rzyw ile jów  dyplomatycznych dla 
szpiegowskiej działalności pracowni 
ków Ambasady nie może prawdopo
dobnie budzić je j zadowolenia —  ęo 
zresztą nie było celem M inister
stwa.

M inisterstwo stwierdza, że władze 
polskie, udzielając w pełni praw  I 
p rzyw ile jów  dla normalnej działa l
ności dyplomatycznej, nłc mogą się 
zgodzić, by prawa te i nrzyw llflje 
były nadużywane qa szkodę Polsk iej 
Rzeczypospolitej Ludowej.

M inisterstwo Spraw Zagranicz* 
nych odrzucając w  całej rozciągłości 
be?.7asadny protest Ambasady FLRJ 
podtrzymuje treść swej noty z dnia 
15 października br, nr di. J 
0862/18/5? i ponownie domaga się z 
ratą stanowczością, aby Ambasada 
F I RJ w  Warszawie, korzystając w  
pełni z normalnych uprawnień } 
p rzyw ile jów  dyplomatycznych, w y 
korzystywała je  dla normalnej, zgoci 
nej z prawern i uznanymi zwycza* 
Jami działalności dyplomatycznej.

Realizując zobowiązania -  w y k u w a m y  plan
Brawo murarki Węglina!

Niedawno pisaliśmy na lamach naszej gazety o budowie, na 
której pracują same kobiety —  od murarki począwszy, a skoń
czywszy na techniku, kierowniku budowy.

Wielu ludzi sceptycznie zapatrywało się na ten eksperyment, 
tw ierdząc, że kobiety same nie dadzą sobie rady.

—  Jeszcze pomagać mężczyznom, to jakoś ujdzie —  m ów ili —  
ale żeby same pracowały?...

Okazało się Jednak na przekór niedowiarkom, że kobiety wspa
niale sobie poradziły. W  dniu wczorajszym wpłynął do redakcji 
,Sztandaru Ludu“  meldunek następującej treści:

„M U R A R S K A  K O B IE C Ą  Z A Ł O G A  B U D O W Y  N R  6U/S2/Z W  
W Ę G L IN IE  na kilka dni przed wyboram i podjęła dodatkow i zobo
wiązanie dla uezczęnia czynem, Program u W yborczego F ron tu  Na
rodowego. Zobowiązanie to zostało wykonane. Załoga oddała na dwa 
dni przed term inem  przewidzianym harm onogram em  budynek izo
la tk i „1“  w stanie turow ym , zaoszczędzając 176 roboczogodzin".

I co na to powiedzą niedowiarkowie?... BO M Y  __ B R A W O
M U R A R K I!

Zmiana Szałasa nadal prowadzi
Przed kilku dniami podaliśmy, że zmiana Bronisława Szałasa 

w  cukrowni „Lub lin1* przoduje w  dobowym przerobie buraków. 
Stw ierdzam y z całą satysfakcją, że zmiana ta w  dalszym ciągu 
utrzymuje się na pierwszym  miejscu. Natomiast zaszły pewne prze
sunięci# w  innych pozycjach. Zmiana tow. Zygmunta Drożaka po
ważnie wzięła sobie do serca nasz apel. Brygady na wszystkich 
stanowiskach z jeszcze większą ambicją zabrały się do pracy. Usil
ne starania przyniosły odpowiednie rezultaty. Zm iana Zygmunta  
Drożaka  wysunęła się na drugie miejsce, bijąc o dwa tysiące kw in
ta li zmianę drugą — tow. Gałeckiego.

W  walce o wysunięcie się na d rugą pozycję w yróżn ili sie towa
rzysze: Czeitaw Krzyżaniak  ze swoją brygadą na krajalnicy, K ryń 
ski na błotniarkach, Zygm unt K w iecień  na warnikach i Mateusz 
Stelmasiewtez na w irowni.

Należy podkreślić, że zmiana ta pracuje najrytm iczniej.
Brawo trzecia zmiana! N ie osłabiajcie tempa! Czeka was jeszcze 

trudna wałka o pierwsze m iejsce we współzawodnictwie m lędzy- 
tm lanpw ym .

Ogólnie wszystkie trzy  zm iany zwycięsko realizują zadania 
kampanii cukrowniczej. N ie ma dnia, b plan dzienny nie został 
przekroczony.

W  dniach 1 i 2 listopada zdarzyła się w  cukrowni awaria, która 
jednak d rę k i wysiłkow i rr.echani ków została wnet zlikwidowana. 
A w aria  ta nie miała poważniejszego wpływu na przerób buraków. 
M imo braku wody z powodu uszkodzenia Jednej pompy, plany 
dzienne zostały w  tyęh dniach wykonane z nadwyżką.

Jesteśmy pełni uznania dla dzielnej załogi cukrowni „Lublin". 
Czekamy ma meldunki' innych cukrowni!

Streszczenie przemówienia min. Skrzeszew skiego
w Komisji P o lity c zn e ) Zg ro m a d ze n ia  H Z
(C iąg  dalszy ze str. 1) 

Wskazując na dobrą wolę strony 
koreańsko-chińskiej i wym ieniając 
liczne je j ustępstwa, m[n, Skrze
szewski oświadczył, że um ożliw iło 
to zawarcie porozumienia w  spraw ie

E a  Kitka dni m ija 35 lat od 
chwili, Wedy w  Rosji zw y

ciężyła W ielka październikowa 
Rewolucja Socjalistyczna. W  miar 
rę upływu cząsu od tego w ielk iego 
wydarzenia historycznego, wystę
puje w coraz pełniejszym stopniu 
jego znaczenie międzynarodowe.

Najważniejszym  skutkiem R e
wolucji Październikowej było zbu
dowanie socjalizmu w ZSRR. Zw y
cięstwo soejąlizmu w  ZSRR zni
weczyło nadzieje imperializmu, że 
,,eksperyment bolszewicki”  nie uda 
się, że Rosja radziecka nie zdoła 
wyrwać się z gospodarczej zależ
ności od państw im perialistycz
nych, że bieg ewoiueji gospodar
czej przywróci Rosje na łono kapi
talizmu.

Zwycięstwo socjalizmu w  Zw iąz
ku Radzieckim  obwteśctto całemu 
Światu, że dokonane w  październik 
ku 191T roku przerwanie frontu 
Imperializmu nie Jest przejścio
wym  i ehwilowym naruszeniem 
jedności światowego systemu im
perializmu, lecz trwałą zdobyczą 
mas pracujących, brzemienną w  
dalsze, groźne dla imperializmu 
skutki.

Zwycięstwo socjalizmu W ZSRR 
wykaząło, %c pje tylkg ugruntował 
się tąm. n o w y  system gospodarczy, 
którego możliwość negowali ideo
logiczni sługusi Imperializmu, lecz 
że system ten posiada decydującą 
przewagę nad kapitalistycznym sy
stemom gospodarki,

Caią głębię sprzeczności m iędzy 
BOe.iallstyęzną ekonomiką a ekono
miką współczesnego kapitalizmu 
określają podstawowe prawa eko
nomiczne socjalizmu i wspóiezas- 
nego kapitalizmu, sformułowane 
prze* Józefa Stalina w  jego dziele 
„Ekonomiczna problemy socjaliz
mu w  ZSRR".

Józef Stalin uczy, że Istotną ce
chą podstawowego prawa współ
czesnego kapitalizmu jest: „zapew
nienie maksymalnego zysku kapi
talistycznego w  drodze wyzysku,

Prof. G. Hak

Międzynarodowe zn aczen ie
Wielkiej Październikowej Rewolucji Socjalistycznej
ruiny i puupcryzowanin większości 
ludności danego kraju, w drodze 
ujarzmienia i systematycznego 
ograbiania narodów innych kra* 
jów, zwłaszcza krajów  zacofanych, 
wreszcio w  drodze wojen i m ilita
ryzacji gospodarki narodowej, wy
korzystywanych dla zapewnienia 
najwyższych zysków".

Charakteryzując podstawowe pra
wo ekonomiczne socjalizmu, Józef 
Stalin pisze: „Istotno cechy i w y
m ogi podstawowego ekonomiczne
go prawa socjalizmu można było
by sformułować mniej więcej w na
stępujący sposób; zapewnienie 
maksymalnego zaspokojenia stale 
rosnących materialnych i kultural
nych potrzeb całego społeczeństwa 
w drodze nieprzerwanego wzrostu 
| doskonalenia produkcji socjali
stycznej na bazie najwyższej tech
niki".

Odbiciem podstawowego prawa 
ekonomicznego socjalizmu jest pra
wo planowego rozwoju gospodar
ki narodowej.

W  okresie, kiedy w  Związku R a
dzieckim uchwalano pierwszy plan 
pięcioletni, w rogow ie Związku Ra. 
dzieekiego twierdzili, że z planu 
tego nie nie wyjdzie.

A le  już wyniki pierwszego planu 
pięcioletniego były tym  przysło
w iowym  obuchem, który uderzył 
po głowach burżuazyjnych ekono
mistów i polityków. W szystkie ich 
„proroctwa" okazały się fałszywe. 
W yniki pięciolatki nie tylko w yka
za ły  żywotność systemu radziec
kiego, lecz w  sposób oczywisty 
zdemaskowały bankructwo syste
mu kapitalistycznego*

Obecnie Związek Radzieekl przy* 
stąpił już do realizacji piątego pla
nu pięcioletniego. Wykonanie tego 
planu doprowadzi do nowego wspa
niałego rozwoju gospodarki i kul
tury ZSRR 1 będzie posiadało ol
brzymie znaczenie również dla roz- 
■woju gospodarki i kultury kra jów  
demokracji ludowej w  Europie 1 
A z ji. Wykonanie tego planu ozna
czać będzie realizację nie tylko 
Wielkich zadań o znaczeniu gospo
darczym, lecz i szerszego komplek
su zadań, związanych z przejściem 
Od socjalizmu do komunizmu.

W ielk ie doświadczenia kraju so
cjalizmu, który rozwija stale swą 
gospodarkę, prowadząc ją plano
w o —  doświadczenia takie posia
dają nieocenione znaczenie m iędzy
narodowe pod dwoma względam i! 
po pierwsze wykazały one w  prak
tyce żywotność ustroju socjalistycz
nego, jego wyższość nad ustrojem 
kapitalistycznym, jednocześnie zaś 
uzbroiły w  znajomość praw i dróg 
budowy socjalizmu narody kra jów  
demokracji ludowej, które zrzuci
ły  już okowy kapitalizmu i kroczą 
ku socjalizmowi.

Olbrzym iej wagi wydarzeniem, 

stojącym w  bezpośrednim związku 
a Rewolucja Październikową, by
ło zwycięstwo Związku R ad ziec 

kiego w  wojnie przeciwko niemiec
kiemu faszyzmowi i japońskiemu 
millt&ryzmowl. W ielkie to zwycięż 
stwo stanowi oczywisty dowód, że 
gdyby nie K ra j Socjalizmu żadna 
siła nie byłaby w  stanie rozgro
mić faszyzmu.

Innym wydarzeniem  na miarę 
światową, związanym historycznie 
z  rewolucją socjalistyczną w  Rosji, 
było przerwanie frontu imperiali
zmu W wyniku powstania krajów  
demokracji ludowej w  Europie i 
A z ji,

Powstanie po drugiej wojnie 
św iatowej kra jów  demokracji ludo
w ej budujących socjalizm, zwycię
stwo chińskiej rewolucji ludowej
—  antyfeudalnej i antyimperiall-
stycznej, powołanie do źyeia N ie
mieckiej Republiki Dem okratycz
nej, zmiana układu sił na arenie 
św iatowej na korzyść socjalizmu
—  cała ta linia rozwoju ma swe 
źródło w  wielkim  zwycięstwie, od
niesionym przez proletariat rosyj
ski w  październiku 1917 r.

Rewolucja Październikowa zapo- 
czątkowała ere braterskich stosun
ków m iędzy narodami, stosunków 
wzajem nej bezinteresownej pomo
cy i poparcia. Niezachwiana przy
jaźń między narodami Związku 
R a d z ie c k ie g o , mocne w ięzy brater
stwa. łączące ZSRR z krajami de
mokracji ludowej w  Europie, z 
wielkim  narodem chińskim, z bo
haterskim narodem Korei, z ma
sami pracującymi całego świata — 
wszystko to ukazuje ludziom pra
cy na całym święcie tę oczywista 
prawdę, że narody mogą żyć w 
pokoju i przyjaźni.

M ająę przed oczyma żyw y  przy
kład braterstwa narodów, łączące
go  ZSRR i kraje ludowo - demo- 
krRtyean* w  Europio i A zji, masy 
pracujące wszystkich krajów  w y 
soko wznoszą sztandar w a lk i o po
kój, walki przeciw podżegaczom 
wojennym. Obozowi reakcji 1 agre
sji przeciwstawia się potężny obóz 
pokoju l demokracji. N a  czele te
go obozu kroczy Związek Radziec
ki, który nieugięcie broni polityki 
pokoju migdzy narodami.

konferencji politycznej obu stron, 
mającej się odbyć po podpisaniu 
rozejmu w  celu przedyskutowania 
całokształtu problemu. Ty lko dzięki 
stanowisku strony koreańsko-chiń* 
skiej doszło w  Panmundżonie do po 
rozumienia w  sprawie wszystkich 
artykułów projektu umowy o zaw ie
szeniu broni z wyjątk iem  artykułów 
dotyczących repatriacji jeńców w o
jennych. Od przeszło 10 m iesięcy 
problem ten jest przedmiotem dy
skusji, a od przeszło 5 miesięcy jest 
on jedyną przeszkodą na drodze do 
osiągnięcia całkowitego oorozum ie- 
nia. Postępowanie Stanów Z jedno
czonych w  kwestii repatriacji Jeń
ców jest niewątpliw ie dowodem, że 
nie chcą one dojść do porozumienia 
i zaprzestania działań wojennych w 
Korei.

ONZ —  podkreślił min. Skrzeszew 
ski — nie może pozostać obojętna, 
nie może spokojnie przypatrywać 
się masowej zagładzie i cierpieniom  
narodu koreańskiego oraz łamaniu za 
sad prawa m iędzynarodowego. ONZ 
nie może pozostawać obojętna wo
bec faktu, że w  konflikę.e koreań* 
skim istnieje niebezpieczeństwo roz
szerzenia d z ia ła ń  wojennych na ob- 
szar Chin.
Min. Skrzeszewski przypomniał pro 

pozycje Rządu Polskiej Rzeczypo
spolitej Ludowej, wniesione na obec 
nej sesji ONZ, propozycje, zm ierza
jące do zapobieżenia nowej wojnia 
i wzmocnienia współpracy pokojo
wej miedzy narodami. Niestety, więit 
stość Kom isji Politycznej N Z  me 
dopuściła do tego, by wniosek Pol
ski bVł dyskutowany jako pierwszy.

W zakończeniu swojego przemó
wienia min- S k rz e s z e w s k i podkre
ślił wysiłki Związku Radzieckiego, 
podejmowane w  celu likw idacji 
konfliktu zbrojnego w  Korei oraz 
uregulowania problemu koreańskie
go, Przyjęc ie  radzieckiego wniosku 
w sprawie utworzeni* Kom isji O N Z  
dla uregulowania Konfliktu koreań
skiego może przyczynić się do za
przestania działań wojennych i do 
wszczęcia w ie lk ie j akcji, której re- 
E u lta tem  może być całkowita lik w i
dacja tego niebezpiecznego dla sy
tuacji m iędzynar0(low ej zapalnego 
ośrodka. Nikt, kto pragnie pokoju w 
Korei, nikt, komu drogi jest pokój 
m iędzynarodowy i współpraca m ię
dzy narodami nie może odmówić 
swego poparcia dla propozycji ra
dzieckich.
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.  (C iąg  dalszy ze str. 1)

Ludzie sami tworzą własną hi
storią, sami kształtują warunki 
swego bytu społecznego. A le  lu
dzie długo nie uświadam iali sobie 
w  sposób właściwy, jakie to pra
w a rządzą nader złożonym proce
sem rozwoju społecznego. Nauka o 
życiu społeczeństw ograniczała się 
do rejestrowania faktów  i zjaw isk 
społecznych, nie um iejąc sięgnąć 
do w łaściwego źródła tych zja 
wisk, odsłonić ich prawidłowości. 
Dopiero marksizm badając prawa 
rządzące gospodarką kapitalistycz
ną Po raz pierwszy odkrył te pra
wa rozwoju społecznego i  dotarł 
a°  istotnych przyczyn i  źródeł 
Prawidłowości procesów społecz
nych. Na wielkich, epokowych zdo 
byciach nauki Marksa i Engel- 
f ai rozw ijanej nadal przez Lenina 

Stalina, opiera się cała nowo
czesna w iedza społeczna.

A le  tw órcy marksizmu -  leniniz- 
nvu odkryw ali prawa rozwoju spo
łecznego, kształtowali nowoczesną 
■wiedzę i rozw ija li swe naukowe 
badania teoretyczne po to, aby 
°Przeć na nich walkę rewolucyjną
0 nowy, lepszy ustrój społeczny, 
dopóki bowiem  podstawę ustroju

, EJ>ołecznego stanowi własność pry- 
i ^atna środków produkcji, dopóki 
: Produkcja materialna jest podpo- 
1 f Ządkowana interesom kapitali

stów, społeczeństwo nie może uwol 
nić się od panowania ślepych, ży 
c i o w y c h  sił w  rozwoju społecz
nym. Co więcej, w  takich warun
kach nawet zdolność do podpo
rządkowania sił przyrody jest ogra 
niczona. Dzieje się tak nie tylko 

skutek nieznajomości praw 
Pr*yrody, lecz w  wyniku ciasnych
1 samolubnych interesów kapitali
stów.

Teoria naukowa marksizmu-le- 
ninizmu Wiąże sfę nierozerwalnie 
z praktyką rewolucyjną, z walką 
m iędzynarodowej klasy robotniczej
o zniesienie wyzysku i ucisku ka- 
pitalistycŁnego, z proletariacką 
ideologią komunizmu —  jako siłą 
kształtująca nowe społeczeństwo, 
wolne od podziału klasowego, od 
krzyw d i tyranii, od ciemiężenia 
człowieka przez człowieka. N ie 
może zatem być dobrym  działa
czem partyjnym  ten, kto nie opa
nował podstawowych zdobyczy 
nowoczesnej teorii społecznej —  
marksizmu - leninizmu. N a jw aż
niejszym  orężem partii komuni
stycznej jest znajomość praw  roz- 

oju społeczeństwa, na znajom o- 
 ̂ Praw opiera się cała re

wolucyjna strategia i taktyka par- 
snhi ° wne wi<?c Przyswojenie 
tv  *  'Vs'’y st^ ich zdobyczy teore- 
ycznych marksizmu - leninizmu 

jest warunkiem słuszności lin ii 
Partyjnej, prawidłowego kierunku 
je j działań. Nowa praca teoretycz
na towarzysza Stalina i oparte na 
niej uchwały X IX  Zjazdu, jego 
°brady 1 w ynik i stanowią olbrzy
mi wkład ideologiczny, teoretycz- 

i organizacyjny do ogólnej 
skarbnicy marksizmu - leninizmu. 
Oto dlaczego zaznajomienie się z 
5 ?  dorobkiem X IX  Zjazdu jest 
C7 W*La4ne ł niezbędne dla każdego 
uczy partii. Jeśli chce -  iak

sens J 3 S K ?  Stelin ”  ”r°uUmieĆ 
cesów i r w  sens nowych pro- 
nimi j  um iejętnie kierować 
t i ? 1' 1'  *  ogólną tendencją

0 ekonomicznych
W emach socjalizmu w  ZSRR 
dział Ẑ SZ odkrył i ustalił
St3nj ani® Praw  ekonomicznych w  
(ja) C2eństwie socjalistycznym. Pod 
gu d n .surowej krytyce błędne po- 
stycz Jak0by w  ustroiu socjali- 
f]a , ;nym, w  odróżnieniu od gospo- 

kapitalistycznej prawa eko- 
ny 'CZne utraciły swój ob iektyw
nie o ! f rakter- t0 znaczy ' że Jakoby 
w 0ścl w ierciedlają juz Praw idło- 
się nie P,r°cesów, dokonywujących 
Wedłujj nie od w o !i ludzkiej. 
Poglądu Uf>ro*zczonego i m ylnego 
spodarka"* rolę Panowania, go- 
Etj'cznecrrv społeczeństwa socjali- 
Jowann _ ” 10że rzekomo być regu- 
tiirh Przez decyzję odpow ied- 
hig d ° ,now Państwowych wed- 

owolnej in ic jatyw y czy po

m ysłów ludzi, k l* r ^ arzysz Stalin 
nami kierują- ość takiego
wskazał na ni e l!o n o m ic z n e

■ rozumowania. ¥  ..ęł-ycznym
, 6 « n i a  *  

działają ^  s ta n o w i odbicie

WObe°rad zących  gospodarką spo- 
praw rz!^ f  są w  stanie badać
! enoznaŴ  te prawa, uwzględniać
• W twoich działaniach ograni
czać ich ujemny wpływ , W k°rzy - 
*tvwać je  na swój pożytek. Tak  
feż czynią ludzie od wieków, roz-

r^ c ą swą w iedzę o prawach 
przyrody i  zastosowując je j w yn i
k i w  swej działalności P™ ktycz- 
nei A  w ięc potrafią  okiełznać na
przykład n is zczyd e isk ied zW a n i

^°droS i t i>' ^ ch P° ZwyTorzysfarniu&  Łs s r^ s s .
• i i+n Tak samo ma się 
rzecz z p iw a m i w  dziedzinie z ja 
wisk społecznych. Działają one śle 
PO niszcząco -  dopoki m e zrozu
m ieliśmy ich natury i nie nauczy
liśmy się ich wykorzystywać zgod
nie z potrzebam i społecznymi. Pra 
wa ekonomiczne współczesnej go
spodarki kapitalistycznej powodują 
kryzysy, nieustanne perturbacje 
rynkowe, finansowe i w  dziedzi
nie produkcji, ich skutkiem są 
w ielk ie klęski społeczna: bezrobo
cie, nędza 1 głód ludności robotni
czej, ruina drobnych gospodarstw 
chłopskich itd.

W  odróżnieniu od praw  przyro
dy, gdzie odkrycie i  wykorzystanie 
ich dla pożytku ludzi przebiega w  
sposób m niej, Ujb, bardziej gładki, 
w  dziedzinie praw  ekonomicznych 
zachodzą szczególne przeszkody. 
Pasożytnicze klasy społeczne sta
w ia ją  zawsze gw ałtow ny opór w y 
korzystaniu i ujarzm ieniu przez 
społeczeństwo niszczących praw  
ekonomicznych, ponieważ godzi to 
w  Ich ciasne, k lasowe interesy. 
T y lk o  rew olucyjna klasa społeczna
—  proletariat —  staje się rzeczy
w istym  bojownikiem  zmian spo
łecznych, opartych na poznaniu 
praw  ekonomicznych kapitalizmu 
przez marksistowską naukę spo
łeczną. T y lko  w  drodze rew olucji 
proletariackiej w  ZSRR  zmienione 
zostały od podstaw społeczne sto
sunki produkcji zgodnie z pozna
nym  przez naukę marksistowską 
prawem  ekonomicznym, że stosun
k i produkcyjne m iędzy ludźmi mu
szą Odpowiadać charakterowi sił 
wytwórczych.

Nauka marksistowska w ykazała 
podstawową sprzeczność systemu 
gospodarczego kapitalizmu: proces 
produkcji w  gospodarce kapitali
stycznej ma charakter społeczny 
w  procesie produkcji uczestniczą 
masy najemnych robotników, ale 
w ytw orzony społecznie produkt 
staje się własnością prywatną fa - 
brykanta. Ta nie dająca się pogo
dzić sprzeczność ujawnia się w  
periodycznych kryzysach nadpro
dukcji i  hamuje rozwój sił w y 
twórczych. Rewolucja proletariac
ka wywłaszczyła k ip italistów . 
Unarodowiła fabryki, uczyniła środ 
ki produkcji własnością społeczną 
i  uregulowała nowe stosunki pro
dukcyjne m iędzy ludźmi tak, aby 
sprzyjały one rozw ojow i sił w y 
twórczych. Dzięki temu dalszy roz 
w ó j sił wytwórczych w  gospodarce 
socjalistycznej mógł nabrać tak po 
tężnego rozmachu, jak to w idzim y 
w  ZSRR i w  krajach demokracji 
ludowej, gdzie środki produkcji 
stały się własnością społeczną. 
Dzięki temu znikły kryzysy i ich 
niszczycielskie skutki, znikło bez
robocie, a rosnąca nieprzerwanie i 
w  coraz szybszym tempie produk
cja społeczna może zaspokajać w  
coraz większym stopniu rosnące 
również potrzeby społeczeństwa. 
W ynika z tego, że rzecznikiem
wykorzystania poznanych praw  
ekonomicznych w interesie społe
czeństwa, w interesie jego n ie
przerwanego rozwoju może być 
ty lko rewolucyjna klasa społeczna.

Należy przy tym  mieć na uwadze, 
że istnieją ogólne prawa rozwoju 
społecznego w ykryte  dzięki ma
terializm owi historycznemu jak np. 
wspomniane już prawo zmiany sto 
sunków produkcyjnych w  zależno
ści od rozwoju sił wytwórczych. 
T e  ogólne prawa zaliczane są 
przez towarzysza Stalina do „praw  
socjologicznych odnoszących się do 
wszystkich faz rozwoju społeczne
go" (Stalin, t. IX  str. 188). Ponadto 
zaś w  obrębie każdej form acji spo
łeczno-gospodarczej, a w ięc i kapi
talistycznej i socjalistycznej dzia
łają szczególne prawa ekonomiczne 
właściwe tylko tej formacji.

Praw  ekonomicznych nie można 
znosić, czy zmieniać dowolnie. 
Można natomiast, poznawszy pra
wa ekonomiczne, ustalać warunki 
gospodarki społecznej w  taki spo
sób, aby prawa ekonomiczne dzia
łały na korzyść rozwoju społeczne
go. W  nowych warunkach ekono
micznych stare prawa ekonomicz
ne tracą moc, ustępując miejsca 
nowym prawom.

W  warunkach socjalizmu rozwój 
gospodarczy społeczeństwa pozo
staje nadal procesem podporząd
kowanym obiektywnej konieczno
ści tj. obiektywnym prawom eko
nomicznym. A le  są to już nowe 
prawa ekonomiczne, odpowiadają
ce nowym stosunkom produkcyj
nym, nowym warunkom gospodar
ki społecznej, są to prawa zgodne 
z potrzebami społeczeństwa, sprzy
jające jego rozwojowi. Działanie 
tych praw traci dawny żyw iołowy 
charakter, to znaczy, że zrozumie
nie obiektywnych praw rozwoju 
gospodarczego łączy się ze świado
mym działaniem milionów ludzi. 
N a  tym  właśnie poleca zadanie 
nauki społecznej z jednej strony i 
zgodna z tą  nauką działalność 
praktyczna ludzi —  z drugiej stro
ny. Oto dlaczego uzbrojenie na
szych kadr partyjnych w  teorię 
marksizmu - leninizmu, w  wiedzę
0 prawach rozwoju społecznego, w  
poznanie praw ekonomicznych ma 
tak wielkie znaczenie dla naszego 
pomyślnego marszu naprzód. „P a r
tia proletariatu —  uczy towarzysz 
Stalin —  jeśli chce być prawdziwą 
partią, winna przede wszystkim  
posiąść znajomość praw rozwoju 
produkcji, znajomość praw ekono
micznego rozwoju społeczeństwa".

Prace teoretyczne towarzysza 
Stalina —  to  potężny oręż ideowy, 
k tóry uzbraja m iliony i setki m i
lionów ludzi w  jasną świadomoJć 
celów naszego marszu naprzód, 
który otwiera przed całą m iędzy
narodową klasą robotniczą pory
wającą do walki i twórczej pracy 
wspaniałą i niezawodną perspek
tywę zwycięstwa.

N a  czym polega szczególne, hi
storyczne znaczenie X IX  Zjazdu 
K P Z R ?

Zjazd dokonał przeglądu osiąg
nięć za okres obfitujący w  wielkie 
wydarzenia o światowo - histo
rycznym znaczeniu, jakie m laly 
miejsce na przestrzeni ostatnich 
trzynastu lat, tj. w  okresie pomię-
X V I I I  i  X IX  zjazdami.

Jak wiemy, był to okres I I  w o j
ny światowej, okres największych 
od czasu w ielk iej Rewolucji P ro 
letariackiej starć, wstrząsów, walk
1 przeobrażeń w  powszechnych 
dziejach ludzkich. Już sam ten 
fak t —  dokonanie bilansu zdoby
czy sił rewolucyjnych za okres tak 
doniosły w  historii społecznej —  
określa w yjątkow ą i szczególną ro
lę X IX  Zjazdu partii, której poli
tyka zadecydowała o pomyślnych 
dla proletariatu całego świata wyni
kach tego doniosłego okresu histo
rycznego.
>s Jakiż jest ten bilans minionych 
trzynastu lat. jak przedstawia się 
w  szczególności układ sił klaso
wych na światowej arenie walki 
dwóch przeciwstawnych sobie sy
stemów społecznych: kapitalizmu 
l socjalizmu —  w wyniku I I  wojny 
św iatowej, w  wyniku zwycięstw  
odniesionych w  tym  okresie przez 
obóz postępu, demokracji i socjaliz
mu nad obozem najbardziej agre
sywnego w  tej wojnie faszyzmu 
hitlerowskiego 1 japońskiego?

Ogólne wyniki I I  wojny świato

w ej i przeobrażeń, jakie wniosła 
ona w  życie narodów świata są 
oczywiście, powszechnie znane. A le 
obrady X IX  Zjazdu 1 opublikowa
na w  przeddzień Zjazdu genialna 
praca towarzysza Stalina zaw iera
ją  głęboką naukową analizę eko
nomiczną i polityczną tych prze
obrażeń. Zawierają one zasadniczą 
naukową ocenę nowego układu sił
i  stosunków klasowych w  świecie, 
które ukształtowały się w wyniku 
tych wielkich historycznych proce
sów społecznych 1 określają obec
ną sytuację międzynarodową oraz 
perspektywy dalszego je j rozwoju.

K tóż  z  nas nie odczuwa, że okres 
historyczny, w  którym  wypadło 
żyć i działać naszemu pokoleniu, 
jest okresem przełomowym w dzie
jach całej ludzkości. Stary, prze
gniły św iat kapitalistyczny, opar
ty  na krzywdzie, tyranii i wyzysku 
ludu pracującego, zieje nienawi
ścią 1 zbrodnią, w ijąc s'ę w e włas
nych sprzecznościach. A le  równo
cześnie nowy świat, świat socjaliz
mu, rośnie w siły t staje się z każ
dym rokiem potężniejszy. Zapo
czątkował on nową, sprawiedliwą, 
nieporównanie bardziej twórczą 1 
szczęśliwą epokę w  dziejach ludz
kości —  epokę, w  której zniknie 
raz na zawsze wszelki podział spo
łeczeństw na klasy, na tyranów 1 
niewolników, magnatów 1 nędza
rzy, w yzyskiwaczy i w yzysk iw a
nych. W  epoce te j znikną raz na 
zawsze wojny i grabież słabszych 
narodów przez silniejsze, człow iek 
poczuje się prawdziwie 1 na zaw
sze wolny od strachu, od głodu 1 
nędzy, od ludobójstwa i nienawiści 
pomiędzy ludźmi. Epoka ta  otw ie
ra przed całą ludzkością niewy
czerpane źródła potęgi twórczej l 
nowe niezmierzone możliwości nie
przerwanego postępu, porywające 
perspektywy rozwoju myśli po
znawczej człowieka, jego nowej l 
olbrzym iej roli w  przekształcaniu 
przyrody. K tóż z nas nie rozumie, 
że właśnie teraz w  obecnym okre
sie historycznym, odbywa się decy
dujące starcie starych form  życia 
społecznego z nowymi jego  form a
mi, kształtującym i nową epokę 
dziejową.

K tóż z nas nie widzi, że w  w y 
niku minionych wojen światowych 
zmieniło się oblicze świata. Rośnie 
w  siły rewolucyjna klasa robotni
cza, której pierwsza, przodująca 
„szturmowa brygada", kierowana 
przez największych geniuszów 
ludzkości —  Lenina i Stalina, po 
obaleniu 35 lat temu w ładzy kapi
talistów 1 obszarników, zniosła w y 
zysk człowieka przez człowieka, 
utrwaliła zwycięsko nowy ustrój 
społeczny —  socjalizm. K tóż z nas 
dziś nie zdaje sobie sprawy, że ten 
nowy ustrój społeczny w  ciągu 
minionych 35 cłu lat wielokrotnie 
dowiódł przed całym światem swej 
nieporównywalnej wyższości nad 
starym kapitalistycznym ustrojem 
społecznym.

Związek Radziecki jest dziś 
państwem, którego moc wewnę
trzna opiera się na niewzruszonym 
fundamencie jedności moralno - po
litycznej całego 2 0 0  milionowego 
społeczeństwa radzieckiego. Opar
te na takim fundamencie moraino- 
politycznym państwo jest niezwy
ciężone. Świadczyła o tym  druzgo
cąca klęska faszyzmu hitlerowskie
go i faszyzmu Japońskiego w  cza
sie I I  wojny światowej.

N ie  bacząc na doświadczenia nie
dawnej przeszłości im perializm  i 
kierujące nim awanturnicze grupy 
niepohamowanych w  swej chciwo
ści grabieżców —  usiłują za wszel
ką cenę popchnąć raz jeszcze świat 
do nowej stokroć bardziej niszczą
c e !  woinv, w  nadziel, że to uratuje 
od zagłady ich system tyranii, od
sunie nienawistną dla nich groźbę 
zwycięstwa nowej epoki rozwoju 
ludzkiego.

O d r a ż a ją c a ,  lu d o b ó jc z a , agre
s y w n a  i g r a b ie ż c z a  p o li ty k a  Im p e 
r ia lis ty c z n y c h  p o d ż e g a c z y  w o je n 
n ych  d y s k r e d y t u je  ich  c o ra z  b a r 
d z ie j w  op in ii ś w ia ta  i w z m a c n ia ć  
b ę d z ie  w z ro s t  ś w ia to w y c h  s ił o b o 
zu  p o k o ju .

X IX  Zjazd, odsłaniając grabież
czy 1 ludobójczy charakter gospo

darki k:v>ltalistycznej, zademon
strował równocześnie 'potężny roz 
kw it sił 1 zadań twórczych ZSRR 
oraz kra jów  budujących socjalizm^ 
W ielkie, historyczne znaczenie X IX  
Zjazdu polega na tym, że nakre
ślił on warunki 1 zadania stopnio
wego przejścia do następnej, w yż
szej fazy  rozwoju gospodarczego 
ZSRR, przejścia od socjalizmu do 
komunizmu Po raz pierwszy za
danie to ujęte zostało w  sposób 
konkretny w  oparciu o istniejące 
już osiągnięcia produkcyjne i jas
ny program  dalszych zadań. Za
twierdzony przez Z jazd piąty plan 
pięcioletni jest w ielkim  krokiem  
na drodze stopniowej realizacji 
tych zadań.

W reszcie wiełkle światowe zna
czenie X IX  Zjazdu polega na tym, 
że był on potężną demonstracją so
lidarności m iędzynarodowej wszyst
kich partii komunistycznych l ro
botniczych, które stoją dziś na 
czele walki sił postępowych o po
kój 1 demokrację, o niezawisłość 
narodową 1 socjalizm.

Historyczne przemówienie tow a
rzysza Stalina w dniu zakończenia 
obrad Zjazdu nakreśliło przed 
światowym  ruchem robotniczym 
jasne zadania 1 metody walki, 
wskazało perspektywę 1 drogi w io- 
dijce do zwycięstwa.

Prace X IX  Zjazdu zaw ierają w  
sobie w ie lk i i poryw ający program  
w a lk i o  świetlaną przyszłość naro
dów, budujących nowe tycie. 
Z jazd  potężnym reflektorem  nau
ki marksistowsko -  leninowskiej 
ośw ietlił drogi dalszego rozwoju  
sił obozu socjalizmu, ich zadania 
w obronie pokoju, wolności i do
brobytu mas pracujących. Obrady 
Z jardu stanowią wspaniałą snkołę 
budownictwa socjalistycznego i 
niezrównany wzór jedności partu 
jako przodującej siły, kroczącej 
na czele narodu w jego zw ycię
skim pochodzie do komunizmu.

Jakież podstawowe i najważniej 
sze zadania w yp ływ ają  z doświad
czeń i nauk X IX  Zjazdu dla na
szego aktywu partyjnego?

W ielk ie  nasze zwycięstwo w y - ,  
borcze jest wym ownym  dowodem 
słuszności naszej lin ii politycznej, 
trafności p latform y Frontu Narodo - , 
wego, jest wym ow nym  świadec
twem  wzrostu autorytetu naszej 
partii i js j n ierozerwalnej w ięzi z 
masami.

Praca nasza przyniosła owoce. 
Twórcze przeobrażenia społeczne 
przeniknęły głęboko do najbardziej 
zacofanych zakątków, ob jęły k i « j  
cały.

Pam iętajm y jednak, te  jesteśmy 
dopiero ha początku drogi —  cze
kają nas w ielk ie zadania, które 
w ym agają  pogłębienia świadomo
ści m ilionowych mas.

Jednym z najważniejszych za- 
dań jest twórcze wykorzystanie 
nauk X IX  Zjazdu w  zastosowaniu 
do konkretnych zadań budownic
twa socjalistycznego w  Polsce. Za
daniem naszym jest podniesienie 
poziomu nasżej pracy ideologicz
nej. Obrady Zjazdu dają nam o l
brzym i materiał dla ubojowienia 
ideologicznego naszych szeregów, 
dla walki o podnoszenie świado
mości najszerszych mas pracują
cych. Winniśmy, wykorzystując 
dorobek ideowy Zjazdu, jeszcze 
bardziej wzm óc naszą pracę pro
pagandową i wychowawczą, uczy
nić z nowych zdobyczy nauki sta
linowskiej poważny o ięż  w  walce 
z przeżytkami ideologii burżuazyj- 
nej. wzmocnić aktywność i bojo- 
wość wszystkich organizacji par
tyjnych przez podniesienie ich pra
cy masowo - politycznej oraz ich 
in ic jatyw y organizacyjnej. Ponieś
my W ie lk i dorobek ideowy Zjazdu 
w  najszersze masy, niech bud7.! w  
nich w iarę w przyszłość i wolę do 
dalszych wysiłków  w budownic
tw ie  socjalistycznym.

Niechaj pobudzające do działa
nia id e e 'X IX  Zjazdu i mobilizu
jący apel towarzysza Stalina do 
partii komunistycznych I robotni
czych natchnie nas zapałem do 
dalszej walki o pokój w  świecie, 
do walki o jak najrychlejsze pełne 
zwycięstwo socjalizmu w  naszej 
Ojczyiuie.
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Czasią pozostało niewiele

Przyspieszyć realizację obowiązkowych
dostaw ziemniaków

Oceniając dotychczasowy przebieg 
skupu ziemniaków, ti-zeba stwier
dzić, że akcja ta nie przebiega ko
rzystnie. Jakie są tego przyczyny ? 
Przede wszystkim  terenowe placów
ki CUS oraz rady narodowe, poważ
nie opóźniły rozpoczęcie tej akcji, 
zarówno jeśli idzie o przygotowanie 
wymiarów, jak  też doręczanie zobo
wiązań, Opóźnienie doręczeń zobo
wiązań w  takich powiatach jak  Lu
blin, Puławy, Łuków, Chełm i Hru
bieszów sięgało niejednokrotnie do
2 tygodnf.

W  tym  czasie w róg  rozpowszech
niał teorie o rzekomym nieurodzaju 
ziemniaków, często można by!o usły
szeć w  terenie, że po jesiennych 
deszczach ziemniaki zakw itły  i za 
częły ponownie rosnąć itp, brednie. 
Rady narodowe, CUS, GS i aktyw  
gospodarczy nie potrafił najczęściej 
przeciwstawić się te j wrogiej robo
cie, a na domiar złego, w  większo
ści powiatów nie doręczono chłopom 
zobowiązań w  terminie.

Spóźnienie z  doręczaniem zobo
wiązań i wroga plotka o rzekomym 
rośnięciu ziemniaków spowodowały, 
Że w  wielu powiatach znacznie opóź
niono termin wykopków. N a skutek 
tego skup ziemniaków w  woj. lubel
skim rozpoczął się z trzytygodn io
wym  opóźnieniem, co oczywiście 
miało decydujący w pływ  na reali
zację planu.

Poza tym  akcji skupu ziemniaków 
towarzyszyło w  roku bieżącym w ie
le niedociągnięć organizacyjnych. 
W ładze centralne CUS nie potrafi
ły odpowiednio skoordynować cało
ści akcji, wydawano cały szereg 
sprzecznych zarządzeń. I  tak na 
przykład dnia 2. X. br. CUS nade
słał polecenie zakończenia akcji sku
pu do dnia 20.X. 1952 r. W  myśl te
go zarządzenia W oj. Urząd CUS 
wydał odpowiednie polecenia podle
głym  placówkom przyspieszenia ter
minów skupu. Po kilku dniach w ła
dze centralne CUS nadesłały w yjaś
nienie, że przyspieszony termin do
tyczy planu operatywnego ziemnia
ków jadalnych. W  myśl tego zarzą
dzenia w  teren wysłano potrzebne 
Instrukcje, wówczas nadeszło z CRS 
sprostowanie, że termin zakończenia 
akcji skupu ziemniaków należy 
przedłużyć do końca października.

Z powyższego widzimy, że g łów 
nymi przyczynami, które wpłynęły 
na opóźnienie realizacji planu skupu 
ziemniaków były:

niedostateczna w  początkowej 
fazie praca polityczno - uświada
m iająca w4ród małorolnych i śred
niorolnych chłopów, niesłuszne usta
lanie terminów dostaw i opóźnienie 
doręczeń zawiadomień, niedostatecz
na działalność aparatu CUS, rad na
rodowych 1 aktywu w  kierunku 
zwalczania wrogich plotek i łamania 
oporu kułackiego oraz brak koordy
nacji zarządzeń pomiędzy władzami 
centralnymi, CUS i CRS.

ŻYW IOŁOW OŚĆ G ŁO W NA 
P R Z Y C Z Y N Ą  N IE W Y K O N Y W A 
N IA  D Z IE N N YC H  P L A N Ó W  
SK U PU

Trzeba było dużego wysiłku ze 
strony Zespołu W ojewódzkiego CUS, 
aby doprowadzić do zwiększenia 
dziennych planów skupu. Niemniej 
jednak na skutek poważnych zale
głości z okresu początkowego, nor
my dzienne nie są wykonywane.

W  wielu powiatach i gminach 
skup ziemniaków nie ma charakte 
ru planowego, a przebiega żyw ioło
wo. Obrazuje to najlepiej zam iesz

czona tabelka wykazująca procent 
wykonania rocznego planu skupu 
przez poszczególne powiaty:

L-P. Pow iat
Proc. wykonania 
planu rocznego

1. B iłgoraj 86,6
2. Radzyń 74,1

3. Zamość 73,8
4. Hrubieszów 63,9

5. Lublin 62,7
6. Tomaszów 62,4

7. W łodawa 58,1

8. Kraśnik 56,9
9. Chełm 54,7

10. Krasnystaw 54,5

11. Lubartów 53,1

12. Biała Podlaska 47,6

13. Pu ław y 47,3
14. Łuków 30,4

Z zamieszczonej tabelki widzimy,
że do przodujących powiatów nale
żą: B iłgoraj, Radzyń i Zamość. N a
tomiast najmniejszy stopień wyko
nania planu skupu ziemniaków ma
ją: Łuków, Puławy i Biała Podla
ska. A  przecież wszystkie te trzy 
powiaty pozostające na ostatnim 
miejscu mają lepsze warunki do w y 
pełnienia planów niż B iłgoraj czy 
Zamość. Różnica w  wykonaniu rocz
nego planu dostaw pomiędzy przo
dującym powiatem Biłgoraj, a w lo
kącym s ię .w  tyle Łukowem —  w y 
nosi 49,7% skupu!

O tym, że w  pozostających w  tyle 
powiatach akcja przebiega żyw ioło
wo bez jakiegokolw iek planu orga
nizacyjnego najlepiej świadczy ana
liza skupu ziemniaków przez posz
czególne gm iny powiatu łukowskie
go. I  tak na przykład: gmina Jar- 
czew plan skupu ziemniaków na 
dzień 20.X.1952 r. wykonała w 
56,8%, Trzebieszów —  56,2%. Łyso- 
byki w  4 1,60/0, Gułów w  24,9%, Ce
liny w  18,6%, W ojcieszków w  11,5%, 
Gołąbki w  11,2%. Różnica w  wyko
naniu planu między przodującą gm i
ną Trzebieszów, a gminą, która ma 
w  tym  powiecie najgorsze wyniki
—  Gołąbki, wynosi —  45%. N ależy 
nadmienić, że obydwie gm iny mają 
warunki zbliżone zarówno pod 
względem  jakości gleby, jak  też 
układu klasowego, ilości gospodarstw 
i wielkości planu dostaw ziemnia
ków.

O D W O Ł A N IA  P O W IN N Y  BYĆ 
R O Z P A T R Y W A N E  SZYBKO

Analizując głębiej przyczyny nie
wykonywania planów dostaw ziem
niaków przez powiat łukowski do
chodzimy do wniosku, że właśnie 
tam wroga plotka znalazła szcze
gólny posłuch, co w yraziło się cho
ciażby w  ilości złożonych odwołań. 
W ystarczy powiedzieć, że ilość od
wołań chłopów powiatu łukowskie
go o zwolnienie z obowiązkowych 
dostaw, o zmniejszenie wymiaru itp., 
stanowi 38% wszystkich odwołań 
chłopów z całego województwa!

W  toku rozpatrywania odwołań 
stwierdzono, że w większości wypad
ków odwołania składane są przez 
elementy kułacko • spekulacyjne, 
które zasłaniając się złożeniem od
wołania zw lekają z odstawą ziem
niaków, powodując załamanie pla
nów dostaw przez gromadę, gminę 
I powiat.

Aparat CUS i rady narodowe po
wiatu łukowskiego zamiast szybko 
rozpatrzyć odwołania, uwzględnić 
słuszne prośby małorolnych 1 śred
niorolnych chłopów i dać zdecydo
waną odprawę kułakom, podeszły

do te j sprawy bez dostatecznej ener
gii. Dotychczas rozpatrzono zaledwie 
24% ogólnej ilości odwołań złożo
nych w  tym  powiecie, co, oczywiście, 
jest na rękę kułakom i spekulan
tom.

W  powiecie łukowskim nie doce
niono również kar, jako metody w y
chowawczej w  stosunku do n iew y- 
konujących w  term inie obowiązko
wych dostaw ziemniaków. Na ogól
ną ilość 235 wniosków o ukaranie, 
złożonych przez aparat CUS, K o le 
gia Orzekające rozpatrzyły zaledwie 
24 wnioski. Należy przy tym  nad
mienić, że w  gminach, które mają 
najmniejszy procent wykonania pla
nu jak: Łysobyki, Kock, Stoczek, 
Dębie —  aparat CUS nie wystaw ił 
ani jednego wniosku o ukaranie.

W arto przy tym  przypomnieć, że 
chłopi powiatu łukowskiego również 
w  roku ubiegłym narzekali w  okre
sie jesiennej akcji skupu ziemnia
ków na nieurodzaj, a na wiosnę br. 
jeden tylko powiat Łuków wykonał 
blisko 50% wojew ódzkiego plan w io 
sennego skupu ziem niaków— uzysku 
jąc za nie ceny wolnorynkowe.

Podobne przykłady świadczą do
bitnie, że w  powiecie łukowskim, 
jak i w  innych powiatach nic ma 
obiektywnych trudności przeszkadza 
jących w  wykonaniu planów skupu 
ziemniaków, trzeba tylko przyspie
szyć rozpatrzenie odwołań, przykład 
nie ukarać złośliw ie uchylających 
się od dostawy, zorganizować pomoc 
sąsiedzką dla tych chłopów, którzy 
nie posiadają koni do transportu.

CZASU  PO ZO S TA ŁO  N IE W IE LE

Rozpoczął się listopad, pozostały 
już tylko ostatnie dni sprzyjające 
skupowi ziemniaków. Niedługo bo-- 
wiem mogą nastąpić przymrozki. 
Dlatego stracony czas powinien być 
nadrobiony w  szybkim tempie. Go
spodarstwa indywidualne, spółdziel
nie produkcyjne (które również ma
ją poważne zaległości) powinny w 
interesie własnym i konsumenta, 
odwieźć ziemniaki do punktów sku
pu.

Trzeba również, ażeby GS rozto
czyły większą opiekę nad magazy
nowanym i ziemniakami na punk-

Przed miesiącem odbyła się w  W y 
twórni Syropu Ziemniaczanego w 
Lublinie próba wodna maszyn i u- 
rządzeń technicznych, a w  kilka
naście dni później fabryka ruszyła.

Nie łatwe zadanie miała załoga 
fabryki przy tegorocznych remon
tach. Napotykano na w iele trudno
ści, które zostały zwalczone jedynie 
dzięki ofiarnej postawie robotni
ków. Największą bolączką była sto
sunkowo duża płynność kadr. Jesz
cze i teraz fabryka odczuwa dotkli. 
w ie brak wykwalifikowanych ślusa
rzy, elektryków, spawaczy, maszyni 
stów i stolarzy.

Po raz pierwszy zatrudniono przy 
remontach kobiety. W ykonywały 
one takie prace, jak czyszczenie ko
tłów, wywożenie błota, szl-unu i in
ne. Z zadań swych wyw iązyw ały się 
bardzo dobrze. Na wyróżnienie za
sługują: Wanda Skórska, zatrudnio
na . przy czyszczeniu i malowaniu 
maszyn, która wyrabiała przeciętnie 
112"/n normy 1 Zofia Borkowska, u- 
trzymująca w z .c tw ą  czystość w fa
bryce.

W  cza.>ie remontów wyróżniło się 
wielu robotników. Niesposób w y m i ę  

nić tutaj wszystkie nazwiska. Na 
specjalne podkreślenie jednak zasłu 
guje toiu Pom orski, robotnik, który 
zna fabrykę od trzydziestu lat. D iię  
ki jego in icjatyw ie załoga podjęła 
cenne zobowiązanie wyborcze (dłu
gofalowe) wyprodukowania dodatko 
wo w czasie trwania kampanii 20 
ton syropu ziemniaczanego i zmniej 
szenia ilości szlamów krochmalo
wych o 2°/o Tow. Pom orski wyrabia 
przeciętnie  H0°/« norm y  pociągając 
swoim przykładem innych robotni
ków. Nie pozostaje w tyle tow. Cze
sław Łyskawa pracujący razem z 
Pomorskim, maszynista w podod
dziale stacji siły, iw iatia i wody — 
Stanisław Kow alik  i Aleksander T o -  
ma siak — spawacz.

lach skupu. W  czasie kontroli punk 
tów skupu GS w  Kurow ie i M arku
szowie stwierdzono brak troski o 
sortowanie i jakość przyjmowanych 
ziemniaków. Niedostatecznie również 
zabezpieczono tam ziemniaki przed 
wpływam i atmosferycznymi.

Przytoczone przykłady nie s ą  

oderwane, dlatego Zarządy GS-ów 
powinny zainteresować się tą sprawą 
Należy przypilnować, ażeby przyj
mowane ziemniaki odpowiadały stan 
dartowi i ażeby były należycie za
bezpieczone przed deszczem i ewen
tualnymi mrozami. • ,

Czasu pozostało niewiele, dlatego 
walka o przyspieszenie realizacji o- 
bowiązkowych dostaw ziemniaków 
jest naczelnym zadaniem rad naro
dowych, CUS, GS 1 całego aktywu 
gospodarczego. (I )

Są jeszcze w  Polsce ludzie, któ- I 
rym nie w  smak jest uczciwa praca, 
którzy chcieliby bogacić się na dro
dze spekulacji.

Do takich należy Franciszka Gra

bowska z Łukówka Pięknego, gm i

na Sawin, pow. Chełm Lubelski, 

spekulantka i kułaczka rozsiewająca 

wrogie plotki. „Gospodarzy" na 9 

hektarach ziemi, obok Istniejącej w 

Łukówku spółdzielni produkcyjnej. 

N ie podoba się Grabowskiej s p ó ł

dzielnia i dlatego plotkami stara się 
rozbić kolektyw  spółdzielczy. Gospo
darstwem własnym nie zajm uje się, 
ażeby było „Iże j“  rozpisała ziem ię 
na siostrę i siebie. Z wyznaczonych 
18 kwintali zb o ża , o d s t a w i ła  tylko 
1 q  80 kg i o ś w ia d c z y ła ,  ,,ż e b y  b ity  

pioruny w ięcej n ie  d a m '1. P o d a t k u  n ie  

płaci od roku. Żywca, mleka i ziem

niaków nie odstawia także. Gdy soł

tys ob. Janina Branicka przypomniała

»pełnq parq«
Pom im o pewnych niedociągnięć 

remont został wykonany w przew i
dzianym terminie. Wprowadzono 
również usprawnienia w komunika 
cji wodnej, polegające na zawraca
niu wody sklarowanej na s p la w ia k i 
oraz przygotowano pompy i  ruro
ciąg.

W ydawało się, że najtrudniejszym 
problemem będzie werbunek robot
ników sezonowych. Jednak członko
wie fabrycznego komitetu werbun
kowego przystąpili z energią do 
zrealizowania tego zadania. Inten
sywna praca przyniosła odpowiednie 
rezultaty. Od 15 października fabry 
ka pracuje już na trzy zmiany.

Rada Zakładowa zatroszczyła się 
również o stworzenie robotnikom 
sezonowym odpowiednich warun
ków bytowych. K ierownictwo fa 
bryki nauczone doświadczeniem ro
ku ubiegłego postanowiło na okres 
tegorocznej kampanii przygotować 
dla nich domki hotelowe. Z braku 
cdpowiednir-h kredytów musiano o- 
graniczyć się jedynie do przygoto
wania pomieszczenia zastępczego w 
budynku przyfabrycznym  i zaopa
trzenia go w odpowiednią liczbę ko- 
cy, sienników, prześcieradeł itp. 
Jednocześnie rada zakładowa czyni 
usilne starania uruchomienia sto
łówki przyzakładowej.

Istnieją jednak pewne niedociąg
nięcia, które mogą mieć poważny 
wpływ  na tok produkcji. Zarząd 
Budowy Nr 1 (LP ZB ) dokończył 
wprawdzie budowę nowego magazy 
nu artykułów technicznych i wyro
bów gotowych, mającego duże zna
czenie dla gospodarki fabrycznej 
ale dotychczas nie są całkowicie wy 
kończone bunkry ziemniaczane bu
dowane przez ten sam Zarząd i od
dane do użytku jeszcze w ubiegłym 
roku (wykazują on? w iele usterek ? 
których na ipow sżri°iszą  iest odsta. 
wanie i odpadanie eładzi cemento-

Akcja  planowego skupu zboża na 
Lubelszczyznie dobiega końca. —  
Na zdjęciu: Stanisław Szczuchnialc S 
gromady Chudowola, który jako je • 
den z pierwszych, przyw iózł zboże 

do magazynu CS w M ichow ie.

je j o obowiązkach wobec Państwa
— pobiła ją  dotkliwie, a gdy pobor
ca przyszedł w  sprawie podatku —  
rzuciła się na niego z widłam i. A le  
na tym nie koniec. Ob. Grabowska 
prowadzi nielegalny handel tekstylia* 
mi, które przywozi z Łodzi. B iletów  
kolejowych nie opłaca, gdyż uważa, 
że lepiej za te pieniądze kupić m etr 
„setki". Podczas jednego z pobytów  
w Łodzi pobiła kobietę za to, że ta 
nie puściła je j poza kolejką do 
6klepu. Grabowska ma już na 
„swym  rachunku" dziesiątki proto
kółów sporządzonych przez władze 
P K P  i  MO.

Jednakże do dnia dzisiejszego mima 
szkodliwej działalności spekulantkł* 
odpowiednie władze nie ukarały; 
Grabowskiej.

C o  n a  to  w sz y stk o *  F r o t r a r . t ó t  

Pow iatow y w  Chełmie Lubelskim? |

(bosz) ’

wej). Ponadto nie rozpoczęto naw ef 
budowy instalacji wagi autowej, 
tłumacząc się brakiem ludzi.

N iewykonanie zaplanowanych in
westycji, mimo że kredyty na nie 
były przewidziane, jest poważnym 
niedopatrzeniem zarówno wykonaw  
ców jak i inwestora (w  tym wypad
ku W ytwórni Syropu Ziemniaczane
go w Lublinie).

Poważnym  sukcesem załogi fa *  
brycznej jest to, że potrafiła zapew
nić sobie sukcesywną dostawę zierrf 
niaków. Dla usprawnienia odbioru 
surowca utworzono w  terenie osietni 
dodatkowych punktów odbioru, zao
patrzonych w  wagi. Przeszkoleni 
próbobiorcy dokonują na m iejscu 
analizy zawartości skrobi! w  ziem
n i a k a c h .  Dzięki usilnej pracy okrę. 
gu plantacyjnego przy wytwórni, 
który prowadzi już trzeci rok polet
ka szkoleniowe i rozprowadza wśród 
plantatorów sadzeniaki o wysokiej 
wydajności skrobii, zawartość skro
b i )  w odstawianych ziemniakach po 
ważnie wzrosła, wynosi bowiem  od 
19 do 20%.

K ierownictwo fabryki musi jed
nak zwrócić uwagę na to, by ziem
niaki, zwłaszcza w okresie deszczów 
jesiennych, były odpowiednio zma
gazynowane, w przeciwnym bowiem 
razie mogą ulec gniciu.

Zespołowy wysiłek całej załogi 
przyczyni się niewątpliw ie dó spraw 
nego przebiegu kampanii ziemnia

czanej i pozwoli na wykonanie w  
terminie podjętych na cześć wybo
rów długofalowych zobowiązań.

Jan Małecki
korespondent zak ładom

Krochmalnie i syropiarnie ruszyły

Ukrócić szkodliwą działalność
kułaczki Grabowskiej



Klub TPPH przygolowufe sią
do obchodu Miesiuca Pogłębienie Przyisiźiii

Polskc-Rcsdzieckiej

i m

Istn iejący przy Zarządzie Okręgu 
T P P R  w  Lublinie K lub w  bieżącym 
roku prowadził systematyczną pracę 
w  zakresie popularyzacji w iedzy o 
Związku Radzieckim.

Przez różnorodne form y pracy jak 
odczyty, pogadanki, w ieczory d y 
skusyjne, film y  i  w ystaw y oraz 
im prezy artystyczne upowszechnia 
on wśród szerokich rzesz społeczeń
stwa osiągnięcia nauki i techniki, 
kultury i sztuki narodów radziec
kich, Z  dużą pomocą w  realizacji 
tych zadań przychodzą K lubow i in
stytucje i organizacje kulturalno- 
oświatowe, Oprócz T W P  ściśle z 
klubem współpracuje ZSP K U L  
oraz zespół m uzyczno-recytatorskl 
Zw. Inw alidów  Ociemniałych. Bywał 
cy Klubu m ieli możność poznać 
zespoły tych instytucji i  organizacji, 
oglądając szereg imprez zorganizo
wanych przez Zarząd Klubu.

W  m iarę jak  zbliżam y .się do M ie
siąca Pogłębienia P rzyjaźn i Polsko- 
Radzieckiej współpracę swoją z 
K lubem  deklaruje coraz więcej orga 
nizacji masowych oraz zakładów 
praęy.

Chuligaństwo spotkało się u nas z 
należytą odprawą. N iem n ie j jednak tu
i  ówdzie zdarzają się jeszcze wypad
ki zakłócania spokoju mieszkańcom  
naszego miasta.

Dozorczyni kamienicy P r2V 
Podgrodzie 3S Grabowska wspólnie 
ze swym przyjacielem , znanym W 
okolicy p ijakiem  i łobuzem —  K o 
ł o d z ie je m  stale upija  sią i  urządza 
a w a n tu ry . W arto, aby MO zaintere
sowano się dozorczynią  - awanturni
cą i je j kamratem. (9825)

M a t e r ia ły  X I X  Zjazdu W K P ( b )  

G. M . M A L U N K Ó W  

R E F E R A T  

S P R A W O Z D A W C Z Y  

Komitetu Centralnego 
W K P (b ) 

na X IX  Zjeździe Partii

Str. 120 —  z } 1,20

„ K S IĄ Ż K A i W IE D Z A "

■Tjy  S8U(K

Ostatnio udział sw ój w  pracach 
Klubu zadeklarowali również lubel
scy ‘ naukowcy i literaci, jak prof. 
Haiban, prorektor Malinowski, prof. 
Uchorczak, dr Podgórski, Maria 
Bechczyc-Rudnicka i inni.

Zarząd Klubu czyni obecnie inten 
sywne przygotowania do zbliżające
go się Miesiąca. M. in. przygotowuje 
cały szereg imprez.

O ile  przeciętnie odbywają 
4 odczyty miesięcznie, to w Miesią
cu Pogłębienia Przyjaźn i Polsko- 
Radzieckiej będzie ich 10. T o  samo 
tyczy się imprez artystycznych. Na 
.estradzie Klubu wystąpi w  ciągu 
Miesiąca 12 zespołów —  w  tym 10 
najlepszych zespołów amatorskich i  
terenu miasta i wojew ództwa. P ro 
porcjonalnie wzrośnie też liczba wy 
świetlanych filmów.

Naczelna Organizacja Techniczna 
podjęła się zorganizowania 4 odczy- 
tów z dziedziny techniki radzieckiej 
Odczyty N O T-u  ilustrowane w  mia
rę m ożliwości filmami, odbywać się 
będą w  każdy piątek.

W ieczory literackie o p ra c o w a n e  
przez członków Zw . L i t e r a t ó w  pla
nowane są na każdą środę tygodnia,

W  opracowaniu M. Bechczyc-Rud- 
nickiej usłyszymy w  sali Klubu
2 opero-montaże z płyt: ..Dama P i
kow a" i „Eugeniusz Oniegin".

W y s t a w a -k o n k u r s  g a ze tk i  ściennej 
oraz wystawa poświęcona twórczo
ści M. Gogola z a m y k a ją  listę imprez, 
które K lu b  z o r g a n iz u je  w Miesiącu 
P o g łę b ie n ia  Przyjaźn i Polsko-Ra
dzieckiej.

P r z y g o t o w a n ia  t r w a ją .  Co dz ień  
w  s a li  im p r e z o w e j o d b y w a ją  s ię  p r ó  

by z e s p o łó w , k tó r e  m a ją  w y s t ą p ić  
na e s t ra d z ie  Klubu.

Napływ ają  także zgłoszenia —  co 
jest zjaw iskiem  godnym zanotowa
nia —  spoza Lublina.

i
. 0  I D Z  i ‘ e

T E A T R Y :
Teatr państwowy !m. J Osterwy: 

„R^dzlnJca" — goda 19 
Teatr Muzyczny: ,,Zabobon czyli krako 

wtacy \ górale" — gocjz. 19.
Apollo: „Przeklęta wyspa'* —  prod. NR D  

godz. 18, 28. 20.
Robotnik : „Spieniony n u rt " —  prod. bu ł 

garskiej — godz. 16, 18, 20,
R lalto: „Pleśń ta jg i"  —  prod. radzieckiej

—  godz. 16, 18. 20.

UYJ51JRY A P T E li!

Kralc. Przedm. 29, Stallngradzka 22,
I -go  M aja  29.

■■■" r s
l’ELI£|fONVł
pogotowi* Elektryczne 29-61. 
pogotowie Ratunkowe 44 44 t 09.
Stroi Pożarne U-1J i oa.

K lub posiada już pewne osiągnię
cia w zakresie poradnictwa św ietli
cowego. Zgłaszający się kierownicy 
zespołów amatorskich otrzymują fa
chowe wskazówki w  zakresie reper
tuaru i reżyserii.

W  ostatnich 2 tygodniach z porad 
skorzystało 12 zespołów (w tym 2 
zamiejscowe). Wzrasta zainteresowa
nie pracami Klubu. Coraz w ięcej 
instytucji zgłasza chęć współpracy. 
Coraz w ięcej publiczności przycho
dzi na im prezy Klubu.

Społeczeństwo lubelskie docenia 
polityczną i wychowawczą wartość 
tej placówki szerzącej w iedzę o 
Związku Radzieckim . W. B.

Wysiłki całej załorji fabryki dachówek eternitowych „Eternit" w L u 
blinie zmierzają obecnie do tego, by plan roczny był wykonany przt><i
term inem. __ JVa zdjęciu.; brygadier Władysluu) Kukla u) czasie liczenia

płyt falistych.

S P O R T  -  S P O R T S P O R T

Kołn sportowe rednmafn gnzelki ścienne

Konkurs na najlepszą gazetkę ścienną
o sporcie radzieckim

W  ram ach Obchodu Miesiąca Pogłębie
nia Przyjaźni Polsko - Radzieckiej W o je 
wódzki K om itet K u ltu ry  Fizycznej i R e
dakcja ..Sztandaru L u d u " organ izu ją dla 
kói sportowych przy zakładach pracy, 
szkołach oraz dla ludowych zespołów spor 
towych —  konkurs na najlepsi.i gazetkę 
ścienną o sporcie radzieckim. Zadaniem  
konkursu Jest zaznajom ienie sportowców  
polskich z drogą rozwojową 1 wspaniały
m i osiągnięciami przodującego w święcie 
sportu Zw iązku Radzieckiego. W opraco
waniu  gazetek należy uwzględnić w ybra
ne Jedno z następujących zagadnień:

1) Masowość —  podstawą sukcesów  
sportu radzieckiego;

2) W spółpraca radzieckich 1 polskich  
sportowców;

Ze sporlu w ZSRR
W  ubiegłą niedzielę rozpoczęły się m i

strzostwa bokserskie Moskwy. W  turnieju  
bierze udział ponad 100 zawodników, w 
tym wielu znanych pięściarzy Jak o lim 
pijczycy Bułakow i Tiszyu oraz M ulin , 
Jarszow i in.

*  *  *

Zwycięzca turn ieju  szachowego w Sztok 
holmie Ko to w  wygłosu w Moskwie odczyt, 
który wywołał wielKie zainteresowanie, 
gromadząc ponad 1 000 sympatyków sza
chów. Kotow m ćwił o ostatnich sukce
sach szachistów radzieckich na O lim pia
dzie w Helsinkach i na m iędzynarodowym  
turnieju  w Sztokholmie, podkreślając, że 
zwycięstwa reprezentantów ZSR R  w tak 
poważrych zawodach są Jeszcze Jednym 
dowodem wyżs2iOści radzieckiej szkoły 
szachowej,

%  *  *

Międzynarodowy turniej szachowy ko
biet, odbywający się w Moskwie wywołał 
wielkie zainteresowanie na całym świę
cie Do Moskwy przybyło wielu obserwat-o 
rów z zagranicy. M. in. przybyli: przed
stawiciel Międzynarodowej Federacji Sza
chowej Szwajcarii —  Meler, m lędzynarodo 
w l m istrzowie Golom bck (A n g lia ) 1 Prius  
(H o landio ) oraz przedstawiciele zw iąz
ków szachowych w ielu  państw.

3) Sportowiec radziecki aktywnym bu 
downiczym kom unizm u;

4) Sylwetki najlepszych sportowców ra
dzieckich;

5) Osiągnięcia sportowe kobiet radziec
kich;

6) Q  T  O. —  podstawa radzieckiego sy
stemu kultury XizyczneJ (powiązanie z
S PO ),

Przytoczone wyżej tematy da ją  n ie 
wątpliw ie wszystkim kolom sportowym  
szerokie pole do popisu, do jak  na) bur- 
dziej udanego oryginalnego opracowania  
Jednego z zagadnień. D latego też praca 
nad gazetką w inna zm obilizować szerokie 
rzesze spprtowców do zam anifestowania 
między innym i 1 tą drogą — swych bra
terskich uczuć do sportowców radziec
kich

Do prao nad redagowaniem  gazetek 
trzeba wciągnąć jak  najwięcej członków  
danego k lubu  czy koła, zorganizować ze
społy redakcyjne, zachęcić do prac po 
mocnlczyeh w grom adzeniu m ateriałów  
oraz wciągnąć do kolektywnycij narad l 
ocen nad treścią l znaczeniem gazetki.

Treść 1 form at gazetki należy przedy
skutować wspólnie z członkami kola, aby 
czuli eię odpowiedzialni za udział w kon 
kursie Materiały można czerpać z prasy

W ckres e Miesiąca Pogłębienia
P rzyja źn i Polsko -  Rad zieckiej 
Ecściiuy sportowców radź eckich

Z okazji M iesiąca Pogłębienia Przyjaźni 
Polsko -  Radzieckiej przewidziany jout 
przyjazd do Polski ekipy spprtowców ra
dzieckich. Będzie on jeszcze Jednym z 
licznych dowodów zaciemnienia się więzów  
przyjaźni między sportowcam i radziecki 
mi i polskimi.

W  składzie ekipy zapowiedziany jest 
przyjazd męskiej drużyny siatkówki oraz 
zapaśników w stylu klasycznym 1 wolnym

Sportowcy radzieccy wezmą udział w 
wielu Imprezach w większych miastach  
Polski. Występy te przyczynią się n ie
wątpliw ie do podniesienia poziomu w y
szkoleniowego naszych zawodników.

1 książek oraz wydawnictw  sportowych  
takich jak „Sport w ZSR R ", „W  barwacn  
czerwieni" lip  Gazetka winna zawierał 
oryginalne artykuły, wiersze, zdjęcia, ry
sunki, humor i satyrę. Technik.i wykona
nia gazetki jest dowolna Może to byó 
papleroplestyka, kruszenie, naklejanie lu b  
malowanie.

Aby wziąć udział w  konkursie, wszystkie 
koła sportowe na terenie naszego woje
wództwa winny zależnie od liczby człon 
ków utworzyć od 2 do 5 zespołów red iA  
cyjnyoh (zespól redakcyjny 3 — 5 osób), 
które opracowują gazetki I urządzają wy 
stawę w  swych świetlicach w dniach 7
—  11 listopada Po tym terminie po ko
lektywnej ocenie 1 poprawkach wszyst
kich członków koła najlepsza gazetka po
w inna być przesłana do Powiatowego k o 
mitetu K u ltury Fizycznej, (gdzie zostaną 
zorganizowane w dniach od 11 do  J5 li
stopada . powiatowe pokazy gazetek] n a j
lepszych 10 gazetek z każdej wystawy po- 
wlatowej zostanie przesłanych na wysta
wę wojewódzką w Lublinie, którą z o m j-  
nlzuje w dniach od 20 —  do 37 listopada 
redakcja ..Sztandaru Ludu  ‘ z W ojewoda  
kim Komitetem K ultury Fizycznej.

Zespoły redakcyjne, które wykażą się 
najlepsza pracą 1 wykonają n«lbardzi"J  
udane pod względem treści I rozw iązana  
graficznego gazetki otrzym ają cenne na. 
grody

komunikat
D z li o goda 12 odbędzie się na W ydzlt  

le Prawa UM CS posiedzenie Sekcji Teorii 
Państwa 1 Prawa zorganizowane prze* 
Polską Akademię Nauk.

Przedm lottm  obrad będą zagadnienia  
związane e Konstytucją Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej. Pracami Sekcji k la
ruje Prof. U r  Stefan Rozmaryn.

„S ZT A N D A R  LUDIJ" 
W y d a w c a  — R S W „ P R A S  A "  
Redakcją i Adm inistracja — Lublin  
ul 3 go M aja 14 Lubelska Drukarnia  
Prasowa — Lublin , ul M. Buczka 12

A —3—20324

C E N T K A Ł A  PR ZE M YŚLU  LUDOW KUO  
I  A R TYS TYC ZN E G O  w  L U B L IN IE  

8 U U p 11 J 6 
ZŁOM SREBRA I M O NE TY s r e b r n e  

w sklepach:
Lublin, Krak. Przedmieście 88 

S ta l ln g r a d z k a  12 

Kunickiego 23 

Lubartów, RyneU 8 
Zamość, Ormiańska 1 
Chełm, Lubelska 3*
Parczew, Rynek 3 0 
Ł u k ó w , M ię d z y rz e c k a  9

w p u n k ta c h  skupu;

L u b lin , Wodopojna 4
Łuków, Staropijaraka 9 552/K

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo MHD w Lu 
Winie unieważnia zagubione zaświadczenie 
rejestracji powielacza bębenkowego z dnia 
5 ,V III. 1932 r. N r 130, wystawione przez 
Wojewódzki Urzą4 Kontroli Prasy, Publi
kacji i Widowisk w Lublinie. &79/K

Pracownicy paszakiw^n!

GOŃCA, 3 RO BO TN IKÓ W  I 10 S P R Z Ą T A 
CZEK zatrudni od zaraz ZA R ZĄ D  OŚROD
KÓ W  A K A D E M IC K IC H  w Lublinie, ul. Krń 
iew s lłB  15. 570 K

R^łĘGOW EGO przyjm ie nat\chnii»st 
PR ZE D SIĘ B IO R STW O  OOSPO- 

U A K IU  K° M t,N A L N E j, Lublin, ul. Gazowa 9. 
Zjf!nsza<5 8ię ,,.obiśęie 578/K

K O B I E T Y  do skubania drobiu
ZA T R U D N I N A T Y C H M IA ST  

Cejonowa Tuczarnia Rzeźnia Drobiu w  Lublinie, 
ul. Łęczyńska 107

Zarobek skubaczki przy pracy normowanej —  akordowej 
(od sztuki) wynosi

M IESIĘCZNIE  OD  500 DO S00 Z Ł  I WIĘCEJ.
Każda skubaczka przy pracy akordowej otrzym uje odpłatnie 

tygodniowo 1  kg podrobów drobiowych.

Przyjmujemy również kobiety do' pracy na niepełny 
dzień roboczy (na 2 —  4 godziny).
Dla zamiejscowych Hotel Robotniczy

OGŁOSZENIA DROBNE
Z G U B Y

gubiono kartę mel&un 
Kową. przepustkę na te- 
r*u  f s o  na nazwisko 
Ładłłiajc Tadeusz. I619p

fc y t g jc i**  > u r tn u m e fu jc le  prasę p a rty jn a

Zgubiono 25X  1952 prze 
pustkę stalą na teren 
W SK  n»  nasjwisko SznaJ 
der Lucjan. 1621P

Skradziono przepustkę 
stalą N r 741 na teren 
W 3K  na nazwisko Szew
czyk Marig. i g j2p

Zgubiono kartę m eldun  
kową N r 13835 I prawo

• Jasdy ket III Pa nezwl 
sko Janczewski Adam. 
Świdnik. i62iip

Zgubiono przepustkę 
tymczasową na teren 
W 5K  na nazwisko Cho- 
roś piotr. I624p

Zgubiono kartę meldun  
kową, pokwitowanie zło
żonych dokum entów na 
otrzymanie dowodu oso 
blstego ' wydane przez 
Prezydium  Gm innej R a 
dy Narodowej G arbów  
na nazwisko Łukasik  
Władysław. 3381g

Zgubiono legttymsoie 
Zw. Zaw. Pracowników 
Eudowlanych na nazwie 
sko Bondos Edward.

_  __________________ 33SUS

Skradziono pieczątkę z 
napisem . Rada Zaklado  

wa przy COU, Państwo
wa Zbiornica W ojewódz
ką Lublin  _________ 3383g
Zgubiono legitymację 
Zw  Zaw. ną nazwisko  
Sagan M arian 3403g
Zgubiono kartę m eldun  
kową. pokwitowanie na 
dowód wydane przez 
P G R n  W ólka. Piróg. T a 
deusz. 3404g

Zgubiono kartę meldun  
kową wydaną preez 
PM R N  Lub lin  Mli cle i ew  
skl Marian. 3387g

SUr,-utajono Indeks Nr 
IV  619 oraz legitymację  
studencką Nr 38083B wy 
dane przez UM OS na 
nazwisko Kasprzyk M ie. 
czysław, 3382g

Zgubiono kartę m eldun  
kową wydaną przez 
P G R N  Wólka, legitym a
cję Zw. Samopomocy  
Chłopskiej, książeczkę 
tożsamości konia. Nazwl 
sko posiadacza Swidzlń- 
skl Józef oraz kartę mel 
dunkową wydaną przez 
P G R N  Wólka na nazw i
sko św ldzińska M arian 
na. 3385g

Zgubiono kartę meldun  
kową pokwitowanie zło
żonych dokum entów na 
otrzymanie dowodu oso
bistego wydane przez 
Prezydium Miejskiej Ha 
dy Narodowej Lublin  na 
nazwisko Wyrostek W le - 
sław. 3390P

Zgubiono kartę meldun  
kową wydaną przez Pre 
zydium Miejskiej Rady 
Narodowej Słupsk na 
nasjwlsko Stokowlec Wie 
sław  33B2g

Zgubiono kartę m eldun  
kową wydaną przez Pre
zydium Gm innej Rady 
Narodowej Jastków na 
nazwisko liozlel S tan i
sław. 338,ig

Zgubiono kartę meldun  
kową. pokwitowanie zło 
żonyeb dokum entów na 
otrzymanie dowodu oso
bistego wydane przez 
Prezydium Gm innej fta- 
dy Narodowej Bychawa  
na nazwisko Doliński 
Jan. 33HRS

Zgubiono przepustkę t a 
teren FSC na nazwisko 
Jeżowski Czesław.

3393g

Zgubiono legitymacje 
£w. Z iw . spożywców na 
nazwisko Kuźm a Broni
sław. 3398S

Zgubiono przepustkę na 
t«ren FSC na nazwisko  
Grygoluk Włodzimierz

33Mg

Zgubiono przepustkę ied
norazowa na teren Lu
belskich Jlnkładów M ię
snych- Mlonc Jan.

3395g

Zgubiono kartę meldun  
kową wydaną przez Pre 
zydlum Miejskiej Rady  
Narodowej W arszawa — 
Południ”, przepustke na 
teren W SK  na nazwisko 
Pcrliński Walenty.

33S6g

Skradziono kartę m el
dunkową wydaną prztz  
P G R N  Niedrzwica, prze
pustkę na teren Cukrów  
n l „L u b lin ". Dębiński 
Jan. 3407*

Zgubiono prze.iustkę ua 
teren FSC na nazwisko  
Kulaw czuk  Rom an

3408g

Zgubiono kartę tnelaun  
kową wydaną przez 
PM R N Krosno O drzań 
skie, kw ltarlusz ZU S  
Wa s*aw a na nazwisko  
Hsicla Henryk 34 ] Oj

Zgubiono przepustkę na 
teren W SK  na nazwisko 
Zieliński Mieczysław.

34113

Zgubiono kartę meldun  
kową, pokwitowanie zło 
żonych dokum entów na 
otrzymanie dowodu oso
bistego wydane przez 
Prezydium Gm innej R a
dy Narodowej Mokre na 
nazwisko Plkuzlóskl trt-
dion 341?g;

Zgubiono legitymację  
służbową PKS Lubliu , 
kartę meldunkowe, wy- 
<teną przez PM RŃ L u 
b lin  na nazwisko W a-  
wrysluk Marcela 34lig

Skradziono kartę meldu  
kową wydaną przez 
PM R N  ŁuWJn, legityma  
cle służbową PM RN Lu  
blin. legitymację Zw. 
Zaw  na nazwisko Pi- 
Juth Marla. 3397g

Zgubiono  kartę meldun  
kową wydaną przez Pre 
zydlum Gm innej Rady  
Narodowej Konopnic* le 
gltym acje Zw. Zaw., 
przepustke służbową » >  
dana przez Lubelskie  
Przedsiębiorstw^ Budow 
lane na nazwisko M azu  
rek Jan. 3398g

Zgubiono kartę m eldun  
kową wydaną przez Pro 
zydlum Miejskiej Rady  
Narodowej Lublin  n »  
nazwisko Kaczorowski 
W ładysłsw . 3400*

Zgubiono kartę m eldun  
kową, pokwitowanie z ło 
żonych dokum entów na 
otrzymanie dowodu oso
bistego wydane prze* 
Prezydium Gm innej R a - /  
dy Narodowej Firlej ua/  
nazwisko Rogala Bo g/  
dan. zam. Pożarów, gm. 
B’irleJ. 3402*

Zgubiono kartę m eldun  
kową wydaną przez Pra 
zydlum Miejskiej Rady  
Narodowej Łódź na na
zwisko M ikołajczak M ie
czysław. 34052

Zgubiono koncesję upra 
wy tytoniu N r 10B72 wy 
daną przez Zakład (Jpra 
wy Tytoniu Lublin  na 
nazwisko Jakubczak A- 
leksa nder. 340«g

ROŻNE

Panienkę do sklepu  
preytmę Lódz, staium  
24 Handel Spożywczy. 
Statklewlez. 1/iSOp

Zginęła klacz gniada. 
Uprasza się odprowadzić 
za wynagrodzeniem dc 
PO R  Dąbrowica, gni, 
Jastków, pow. Lublin , 

33843

ulIP.NO - SPRZED A?

Sprzedam psa rasy cttlń
s'iilej ..Chow Chow ", W la  
domość, Buczka 27/«

3376»
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Ludzkość kroczy drogą, Października
Działo "się to wówczas, gdy na polach Flandrii robotnicy i chłopi 

francuscy, belgijscy, niemieccy, angielscy w ypróbowywali na sobie sku
teczność iperytu i innych ludobójczych wynalazków nauki burżuazyj- 
nej, gdy okopy owego „zachodu bez zmian“ nasiąkały krw ią setek ty 
sięcy młodych i starych... W Berlinie opracowywano plany kolejnej 
o fensywy „nach Paris", a w Londynie i Parjżu  plany kontrofensywy... 
W  Nowym  Jorku na ulicy o nazwie W all Street przeliczano na dolary 
pogruchotane kości, przestrzelone płuca, zniekształcone twarze...

W  tym właśnie czasie pewnego 
październikowego wieczoru w  dale
kim Petersburgu zwyciężała p ierw 
sza w historii świata rewolucja pro
letariacka. Rewolucja, która zrodziła 
się z dążenia m ilionów do pokoju, 
do wolności, która zrodziła się w  
walce przeciwko wojnie im periali
stycznej. Pierwsza rewolucja, która 
nie skończyła się, jak poprzednie, 
przekazaniem steru władzy przez 
jednych wyzyskiwaczy innym w yzy- 
fkiwaczom . Pierwsza w historii ludz 
kości rewolucja, w  wyniku której 
w ładzę zdobyły miliony dotychczas 
wyzyskiwanych i gnębionych, w wy 
niku której zniesiony został wszelki 
wyzysk.

„35 lat temn W ielka Rewolucja

rzysz Bolesław Bierut, przem awia
jąc na wiecu przedwyborczym  w 
Warszawie — po raz pierwszy w  
dziejach ludzkich zapoczątkowała na 
gruzach starego ustroju nowy ustrój 
socjalistyczny oparty na poznanych 
przez przodującą naukę społeczną 
prawach jozw oju  społecznego".

W ielka Socjalistyczna Rewolucja 
Październikowa zadała kapitalizm o
wi śmiertelną ranę, z której nie zdo 
ła on się już nigdy wyleczyć. W  swo 
je j historycznej pracy „Ekonomicz
ne problemy socjalizmu w  ZSRR“  
towarzysz Stalin pisze: „O gólny kry 
zys św iatowego systemu kapita li
stycznego rozpoczął się w okresie 
p ierwszej w o jny św iatowej, zw łasz
cza w  wyniku odpadnięcia Związku 
Radzieckiego od systemu kapitali

ogólnego kryzysu. W  okresie drugiej przestał być jedynym  systemem, kański. Zmusza imperialistów do
w ojny św iatowej rozw inął się drugi 
etap ogólnego kryzysu, zwłaszcza po 
odpadnięciu od systemu kapitalistycz 
nego kra jów  demokracji ludowej w 
Europie i A zji. P ierw szy kryzys w 
okresie p ierwszej w ojny św iatowej 
i drugi kryzys w  okresie drugiej 
wojny św iatowej należy rozpatry
wać nie jako odrębne, oderwane od 
siebie samodzielne kryzysy, lecz ja 
ko etapy rozwoju ogólnego kryzysu 
światowego systemu kapitalistycz
nego” .

Przełam ując front światowego Im 
perializmu, w ydzierając z jego obo
zu ogromny kraj, Rewolucja Paź
dziernikowa zrodziła nowy świat 
Kapitalizm , którym  rządzi prawo 
zapewnienia maksymalnego zysku 
kapitalistycznego w drodze wyzysku, 
ruiny i zubożenia większości ludno
ści danego kraju, w  drodze ujarzmię 
nia i systematycznego ograbiania 
narodów innych krajów, zwłaszcza 
kra jów  zacofanych, wreszcie w  dro
dze wojen i m ilitaryzacji gospodarki 
narodowej wykorzystywanych dla za

Październikowa — powiedział towa- ! stycznego. B ył to p ierwszy etap pewnienia najwyższych zysków,

Z życia nażodóur ZSRR

Czy wiecie, że •••
Wszystkie przedsiębiorstwa K ijow a  włączyły się do 

współzawodnictwa na cześć 35 rocznicy W ie lk ie j Re
w o lu cji Październikow ej. Szczególny entuzjazm pracy 
panuje w 20 fabrykach kijow skich, wykonujących za. 
m ów ienia dla w ielk ich  budow li komunizmu. Na bu.

• dowie hydrowęzlów Kujbyszewskiego i S talingradz-  
kiego, w Kachowce i w Tachia -  Taszu pracują już  
tn. in. potężne maszyny produkcji fabryk i „Krasnyj 
Ekskaw ator". W  odpowiedzi na uchwały X IX  Zjazdu 
pa rtii fabryka zobowiązała się zwiększyć produkcję  
t podnieść je j jakość.

Masy pracuja.ce K ijow a wyrażają jednom yślnie go
towość wykonania i  przekroczenia zadań p ią tej p ię
ciolatki.

*  •  *

F ron t robót budowlanych na budowie Głównego  
Kanału Turkm enskiego rozpoczyna się daleko od 
osiedla. Tachia— Tasz, w górach Sułtan— Uiz— Dagu. 
Tutaj u podnóża wysokich gór, wrzynają  się to skały 
j>otężnp mechanizmy, wydobywające m ateriał budow
lany. Coraz szerzej rozw ija się współzawodnictwo 
między robotn ikam i zatrudnionym), w kamieniołomach  
a szoferami przewożącymi materiały budowlane na 
przystań, gdzie następuje ich załadunek. Wszystkie 
roboty  przy załadunku oraz przy wyładunku w por
cie Tachia— Tasz są zmechanizowane.

* * *

W  latach władzy radzieckiej W ladywostok z n ie
w ielk iego miasteczka handlowego przekształcił się w 
duży ośrodek gospodarczy i kulturalny. W  mieście po. 
wstały dziesiątki różnego rodzaju przedsiębiorstw. Z 
portu  władywostockiego odchodzą codziennie statki 
towarowe i pasażerskie do K ra ju  Nadmorskiego, Sa- 
chalinu, Kamczatki, Czukotki; uryruszają stąd barki 
rybaków i łowców w ielorybów .

W e Władywostoku założono filię  Akadem ii Nauk 
Z S R R  dla Dalekiego Wschodu oraz Instytu t Rybo
łówstwa, Insty tu t Oceanografii i Instytu t Pedagogicz
ny. W  m ieście czynnych jest k ilka liceów  technicz

nych, dziesiątki szkół średnich i podstawowych. Szkoła 
Sztuk P ięknych i Szkoła Muzyczna. Pracu je tu dużo 
teatrów, klubów, bib liotek. Urządzono rtfwnież M u 
zeum Krajoznawcze i Muzeum Oceanografii.

*  *  *

Od 25 lat istn ieje ' w MoskuHe Wszechztmązkoujy 
Korespondencyjny Instytu t Rolniczy. W  okresie swego 
istnienia przygotow ał on dziesiątki tysięcy specjali
stów rolnictw a.

Na trzech wydziałach Instytutu Rolniczego studiuje 
obecnie ponad dwa tysiące studentów. Są to prze
wodniczący iłchozów, pracownicy stacji masrynowo- 
traktorow ych oraz obwodowych i re jonow ych wydzia
łów rolnych. Insty tu t o trzym uje codziennie setki li
stów; są to zapytania oraz prace kontrolne studen
tów Instytutu, zamieszkałych we wszystkich repub li
kach i obwodach ZSRR. Najw ięcej studentów liczy 
wydział agronom iczny: w roku bieżącym na wydział 
ten przy ję to  334 osoby.

Pracownicy naukowi Instytutu utrzymują śnis’y 
kontakt z wielu kołchozami obwodu moskiewskiepn, 
na których terenie sprawdzają oni w yniki swych ba
dań.

* * *

W  zachodnich otw odach Białorusi stale rozszerza 
się sieć insty tucji leczniczych. Tak np. w okresie ob
rad X IX  Zjazdu W K P (b ) we wsi Medna (re jon  do- 
maczewski) uruchom iono nowy szpital. Jest to czwar
ty z kolei zakład leczniczy, uruchom iony w obwodzie 
brzeskim w ciągu ostatniego miesiąca. Do końca 
W52 r. powstaną w obwodzie jeszcze 4 szpitale.

W  ciągu ostatnich lat otw arto w obwodzie brzeskim  
przeszło 350 szpitali, ambulatoriów , cśrodków fe lczer- 
skich, izb porodow ych; uruchom iono 28 gabinetów  
rentgenow skich oraz w iele poradni dla m atki i  dziec
ka.

W  obwodzie brzeskim pracu je ' obecnie przeszło 2 
tys. pracowników służby zdrowia —  czyli 30 razy 
w ięcej niż 10 r. 1939.

Powstał obóz socjalizmu, którym rzą 
dzi prawo zaspokajania stale rosną
cych materialnych i kulturalnych 
potrzeb całego społeczeństwa w rfro- 
dze nieprzerwanego wzrostu i dosko 
nalenia produkcii socjalistyczriej na 
bazie najwyższej techniki.

Przykład Związku Radzieckiego

manewrowania w Egipcie. Przyp ie
ra do muru imperialistów francu
skich w Tunisie i Maroku.

Oceniając międzynarodowy cha
rakter Rewolucji Październikowej, 
tow ariysz Stalin pisał przed 25 laty: 
„E ra  niczym niezakłóconego w yzy
sku i ucisku kolonii i krajów zalet-

ukazał milionom, że można rządzić i nych minęła. Nastąpiła era rewolu- 
krajem bez burż” azji i przeciwko <‘ji wyzwoleńczych w koloniach i 
niej. że można budować przemysł j krajach zależnych, era przebudzenia
bez bnrżuazji i przeciwko niej, że 
można budować socjalizm mimo oto
czenia kapitalistycznego, że socjal
demokratyczne teorvjki głoszące ko
nieczność sojuszu z burżuazlą imns- 
rialistyczną są najpospolitszą zira- 
dą interesów proletariatu. Przykład 
Związku Radzieckiego ukazał milio
nom. że można zbudować państwo 
wolne od kryzysów, od bezrr>boc:a, 
od źródeł wojny, państwo, które za
stojowi, marazmowi gospodarczemu 
krajów Imperialistycznych przeciw
stawia rozwój niespotykany w żad
nym kraju zarówno pod względem 
rozmiarów jak 1 tempa.

„Era „trwałości" kapitalizmu mi
nęła, unosząc z sobą legendę o nie
wzruszalności ładu b;irżuazyjnego“
—  pisał towarzysz Stalin w swej 
pracy pt. „M iędzynarodowy charak
ter Rewolucji Październikowej". W  
wyniku zwycięstwa Rewolucji Paź
dziernikowej powstała potężna baza 
światowego ruchu rewolucyjnego, 
wokół której m ógł się skupić. Zw y
cięstwo Rewolucji Październikowej 
porwało do walki setki milionów lu
dzi. Ogień pożaru wznieconego przed 
35 laty w  Petersburgu ogarnął całą 
kulę ziemską. Pod bezpośrednim 
wpływem Rewolucji Październikowe! 
wyrosły w  krajach kapitalistycznych 
i kolonialnych "a rtie  komunistyczne 
1 robotnicze. Rewolucja Październi
kowa obudziła masv pracujące na
rodów uciskanvch Wschodu i wcing- 
nda je do walki z Imperializmem 
światowym.

Dzięki rozgromieniu hitleryzmu 
przez K ra j Socjalizmu, dzięki bez
p o ś r e d n i pomocy ZS^.R wyłamały 
się snod w ładzy kanitallzmu: Polska, 
Czecho^owac^a. W ęgry  Rumunia.

Albania — 70 milionów 
ludzi. W  sercu E 'irony powstała 
Niem iecka FenublUra 'Demokratycz
na. krat. który wkroczył na rfroerę 
realizacji wielkich idei Październi
ka.

się proletariatu tych krajów, era je 
go hegemonii w rewolucji". Obraz 
dzisiejszego świata jest wymowną 
ilustracją tych słów.

„W idm o krąży po Europie —  wid
mo komunizmu" —  pisali przed 
przeszło 100 laty Marks i E.igels. 
Rewolucja Październikowa widmo to 
przekształciła w  rzeczywistość. Idea 
komunizmu ogarnęła dziś cały 
świat. Idea, wokół której skupiają 
się setki milionów ludzi. Idea, która 
jest natchnieniem dla milionów, któ
ra Ich porywa do walki i pracy. O 
zwycięstwo je j walczy potężny obóz 
pokoju i socjalizmu, jednoczący 800 
milionów ludzi, obóz, któremu prze
wodzi K ra j Zwycięskiego Październi
ka. O zwycięstwo je j walczą masy 
pracujące całego świata.

„Państwo radzieckie —  powie
dział tow. Malenkow na X IX  Zjeź- 
dzie Komunistycznej Partii Zw iąz
ku Radzieckiego —  nie jest Juk 
osamotnioną wyspą otoczoną ka
pitalistycznymi krajami. K roczy
my wraz z wielkim narodem chiń
skim, z wielomilionowymi masami 
ludowymi krajów demokracji lu
dowej i z Niemiecka Republiką 
Demokratyczną. Sym patyzuje z 
nami i popiera nas cala postępowa 
ludzkość. W raz ze wszystkimi ty- 
r.ii siłami bronimy sprawy pokoju 
i przyjaźni między narodami". 
Częścią składową potężnego obozu 

socjalizmu i pokoju, o którego pow
staniu zadecydowały przed 35 laty 
masy robotnicze i chłopskie dawne
go imperium cara, jest Polska.

To Rewolu ja  Październikowa w y 
rzuciła na śmietnik historii trzy  tro
ny zaborców naszej O jczyzny —  
Hohenzollernów, Romanowych I 
Habsburgów.

To Idee Rewolucji Październiko
w ej uczyły pokolenia polskich Wo-
munistów jak  walczyć o Polskę 
równą wśród równych, wolną wśród

W  ogniu stoją imperia. Gmach ko- w0' ^ ch' Polske M  ludu- Polskę so*
cjausty czną.

To K ra j Zwycięskiego Październi
ka wyzwolił naszą Ojczyznę z ja rz
ma hitlerowskiego, uratował nasz

loniainv imperializmu płonie od fun 
damentów. Półm iliardowy naród 
chiński zrzucił jarzm o imperiali
styczne. Jego zwycięstwo otworzyło 
nową kartę w historii narodów Azli 
Idee Października przyświecają bo
hatersko broniącemu swej wolności 
narodowi koreańskiemu. Płomień 
walki objął Vietnam. Burmę. Mala
je. Indonezję, Filipiny, Przerzucił 
się, nieoczekiwanie dla imperial! 
stów, na BUskl Wschód. Zmusił bry
tyjskich nafciarzy do opuszczenia 
irańskich bogactw naftowych Stam
tąd przerzucił się na kontynent afry-

naród od biologicznej zagłady.
To K ra j Zwycięskiego Październi

ka swoją pomocą 1 przykładem ułat
wia naszemu narodowi budowę Pol
ski żelaza, betonu i stall.

Polska Rzeczpospolita Ludowa jest 
jednym z krajów będących żywym  
potwierdzeniem tego epokowego fa k 
tu, że ludzkość wkroczyła w nową 
erę, w erę pełnego wyzwolenia czło
wieka. t . G.

Chodziłem między ludźmi z pieniędzmi nad głową
1 tak wolałem, aż się zebrał wielki tłum. „Za co dajesz? 
Komu dajesz? „Sto złotych temu, kto mi pokaże własno
ręczny list Dojmuchowsklego Fabiana. Bo ja  twierdzę, że 
on pisać nie umie 1 v/szy3tkle Jego listy miłosne do Basi 
Sapożnik ekonom pisał".

—  A  niech cię —  jęknął Szczęsny. —  To dopiero chwyt.
—  Czekajcie... czekajcie... —  krztusiła się Madzia. Czy, 

czy naprawdę nie umie ?
—  E, nie całkiem, trochę tam bazgrze. W idziałem  jego 

podpis czerwonym atramentem. No, to wygląda.... jakby 
wam powiedzieć? Jakby mucha rźniączki, za przeprosze
niem, dostała i do sławojki nie zdążyła.

—  A  nie próbowaliście —  zagadnęła podstępnie Madzia 
w  chwilę potem —  nie próbowaliście jakoś dojść z panami 
do ładu?

—  Nie, odrzekł twardo, posępniejąc —  z nimi nigdy nie
pójdziemy. To Normanddowie.

Powiedział: Normand-dowie. Podwójne „d “ zadudniło
szczególnie złowrogo.

—  N ie  wiem, co pan Jaś ma na myśli.
—  A  skąd się szlachta wzięła?
I  nie czekając na odpowiedź rzucił śpiesznie, zdecydowa

nie:
—  Od Bolka! Przed Chrobrym szlachty nie było. Dopiero 

Chrobry ściągnął rycerzy z Północy, Normanddów, na K ijów  
z nimi uderzył i gdzie indziej, a potem za wierną służbę zie
m ią wynagrodził Od Bolka oni nam na karku siedzą!

Madzia, zaskoczona, nic od razu pojęła.

—  Tak, ale gdyby nawet... Gdyby co m ówicie było praw
dą, to przecież tysiąc lat minęło. Oni się już pomieszali, roz
płynęli w  polskim żywiole.

—  A le ! —  machnął Jasleńczyk na takie gadanie. —  Oni 
się parzyli m iędzy sobą...

I  zaczął wyliczać okoliczną szlachtę, Dojmuchowskich, 
Nałęczów i Rutkowskich, wszystkie zw iązki: kto, kiedy
i z kim... Pamięć miał jak Bajurski.

—  Zresztą spojrzeć tylko na takiego, to się widzi, że to 
n ie Polak. Kark krótki, czoło niskie, oczy koloru wody 
morskiej, wejrzenie nietutejsze... Nie, to Normand-dowie!
I  my, lud polski, czyli słowiański, spokoju nie zaznamy, do

(113)

póki tych przybyszów, tych najeźdźców, z siebie nie zrzu
cimy!

Gdy w  jakąś godzinę odchodził. Madzia patrząc nim 
powiedziała do siabić: — Co za temat! — z takim żalem, 
jakby nie Jasleńczyk ,ale temat się oddalał.

—  Te ich manowce, że kapitał kapitałem, a oni sobie, sa
mi chłopi... Że jakoś tam spokojnie, zgodnie dojdą do w ła
dcy. Jak gdyby ktoś kiedykolw iek doszedł do w ładzy spo- 
kejnie! 1 te ich sposoby walki —  wprost kapitalne!

-r- A jak było naprawdę ze szlachtą?
—  Ano była kiedyś taka teoria o pochodzeniu szlachty 

polskiej. Jasieńczyk gdzieś to wyczytał, albo posłyszał. Nie 
miał możności sprawdzenia, wiadomo —  samouk. Wziął 
teorię jak ziemię, roztarł na dłoni: czy przydatna? Co z niej 
urośnie? N ie poznał się. Wyrosło, jak widzisz, ziarno nie
dojrzałe. nieklasowe, jakieś zielsko rasistowskie... A  ja bym 
tak chciała o tym napisać!

Dostrzegła zdziw ienie w  jego oczach.
—  Wiesz, próbowałam. W  więzieniu napisałam jedną 

rzecz. W ydrukowali potem w ..Lewarze". „Przebłyski du
żego talentu" — tak mnie zachęcili...

Z  je j twarzy nagle posmutniałej, _ prawie cierpiącej 
Szczęsny wyczytał: a więc takie jest je j marzenie — pisać 
jak pani Eliza albo jak ta młoda, ta chyba towarzyszka —  
Wasilewska!

—  To przecież także potrzebne —  tłumaczyła się z tych 
pragnień własnych i jednostkowych. — Oczywiście, nie tak 
ważne jak walka, ale... Ja już niekiedy przyłapuję siebie na 
tym, że patrzę tematami.

Roześmiała się.
—  Na przykład ty... T y  jesteś do druku. Nawet tytuł mam 

dla ciebie.
—  Jaki znów tytu ł?

— „Syn c i e ś l i ,  który... — tu mi trochę nie wychodzi, bo 
za długie i czy aby nie mistycznie?... „który nie dał sią 
u k r z y ż o w a ć " .  I.ep;ej: „...który się nie dał rozpiąć na 
krzyżu !" — co?

— Wszystko mi jedno. Możesz ukrzyżować, czy jak tam... 
Ty lko widzisz — Władek się położył. W idziałem  jak szedł.

— Masz rację, zagadaliśmy się jednak...
W stali i poszli w  stronę Fordonka przez omroczony sad. 

Bose stopy wyczuwały już reśność wieczorną, Oślizgłe tra
wy zaw ijały się na nich jak węże; zalatywało dymem 
ogniska u rybaków znad rzeki i pierwszym powiewem but- 
wienia z ogrodu.

„Naprzód do międzynarodowej walki z faszyzm em " —  
nakład trzy  tysiące miał być gotowy na sobotę.

X X
W  sobotę czekali na próżno; Rychlik nie przyjechał. Za

niepokojeni zgadywali, co się mogło przytrafić Staszkowi, 
on tymczasem przybył wśród tygodnia 1 to przed obiadem.

__ Od dziś — wyjaśnił —  mam urlop. P ierwszy raz, nl*
wiem nawet, co to jest urlop!

—  Więc zostaniesz na dłużej?
__ Nie, jutro przed wieczorem koniecznie muszę być w#

Włocławku. Ale potem wpadnę do was na dwa dni.
A  w  sobotę nie przyjechał dlatego, że w  Celulozie ogło

szono redukcję, między tńnymi wymówiono całej „chłop
skiej partii" — czyli Bajurski z Gawlikowskim poszli „na 
łączkę". Była akcja, niestety, nic się nie dało zrobić.

Po południu Madzia z Władkiem wybrała się na ryby, 
Szczęsny pilnował, a Staszek w  podziemiu zamurowywał 
przejście do Juliana. Skończył dopiero przed wieczorem.

Madzia oprawiła swe płotki 1 certy, rozpalono ognisko na 
wzgórku, przyszedł właśnie Jasleńczyk z mandoliną, więc 
zebrali się tam wszyscy. Z początku gawędzili, a po. kola
cji do późna śpiewali do wtóru mandolinie. Było przyjem 
nie. Księżyc świecił. W  dole W isła ociekała żywym  srebrem
i drzewa nad tiimi wyglądały  w poświacie jak dekoracje do 
jakiejś pięknej sztuki.

N a z a ju t r z  o b u d z ili się  d o b rz e  p o  s ło ń cu . N i e  c h c ia ło  się 
wstawać. Leżeli na swych posłaniach, opowiadając wesołe 
kawały, wtem wpadł do izby Władek.

—  Ojciec idą!
C. d. n.


